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.„,,No c::ym polega historyc:::n.e znaczenie tego dzieła? W czym tkwi ~ 
wielkość tej znakomitej luiqżki? W dziele tym, z genialną jamości11 ~ 
odzwierciedlone jest ogromne doświadczenie WKP(b), wzbogacone ~ 
pr::e:: historię trzech reivolucji, przez historię bohaterskiej walki o zbu- ii! 
dowanie socializmu w ZSRR. W iclkość tej ksiqiki polega na tym, że ~ 
: nieodpartą silq pokazuje ona bezprzyklad114 w dziejach ludzkości„ pełną ~ 
napięcia walkę partii, niero::erw alnie ::wią::onej z mlJ$ami ludou:ymi ;,i 

i mobili::ujqcej te masy do realizacji najgłębszych pragnień milionów lud:i. ~ 
Dlatego książka ta jest tak bl~ka i droga nie tylko cccszy.stkim lu­

d::iom radziecldm, ale i masom pracującym całego świota, które uwa­
:::ają ją ::o swoją, za be.rcenny oręi to swej tvalce prz;eciwko silom re­
a1;cji i imperializmu. 

Nie ma. b_odoj 11a miecie drugiej ksiqżki, klóraby to t,akim stopniu "' 
pr!fyC::)11iła się do ro::;u:oju ideologicznego milionów ludzi„ do pogłę­
bienia ich świadomości i dojr::alości politycznej, do mobili::acżi ich t 
aktywności. Dla ksiqilci tej cha~aklerystyczne są takie doskoTWle cechy 

Delegacja Komsomołu przybyła do Warszawy : 
I g 

jol• antydogmatyzm i głęboka wierność zasadom. Odzwierciedla ona "" 
tdemie twórc::ą i śmialq drogę pariii bols:::cu-"ików, bezcenny wkład i 
Lenino j Stali1ta do dzieła dalszego ro:u:oju i pogłębienia marksizmu. 

Partio nono nie potrafił.aby przezwyciężyć prowicowegn i nocjono· ł 
listycznego odchylenia, jeśliby jej podstawowe kadry nie smierzoly do ===--·-~. 
po:::r10nio i uogólniania dośu:iadczenia polskiego ruchu robotniczego, je- . 

na Konferencję Młodych Bojowników o Pokój : 
Warszawa (PAP). Do Warsz:iwy 

przybyła 5-osobowa delegacja Ko:n­
somołu, która reprezentować b~d?:ie 
młodz:eż radz:ecką na Krajowej K-0n 
ferencj! Mlodych Patriotów - a.')­
jowników o Pokój. W skład debga­
cji \\"Chodzą: Alel<lllnder Szele..oht­
sekretarz. Centralnego Komit~tu 
Komsomołu, Georgij Szewiel - se­
kretarz Centralnego Komitetu Kom­
somołu Ukrainy, Brusniczkin -
przedstawiciel Antyfaszystow3k'.'.!go 
Komitetu Młodzieży, Zwiezdina -
komsomołka, artystka Wielkiego Te 
atru w Moskwie : Lena Zimowa -
komsomołka białoruska. 

Na lotn!sku gości radzieckich o•ze I dzieży Związku Radzieckiego i WY­
kiwali przedstawiciele Zarządu Głó- raził przekonanie, że konferencja 

śliby się :11ie wychowały na podst,atvie głębokich $tudiów dziel Lenina 
i Stalina i stalinowskiego „Krótkiego Kursu Hi$torii WKP(b)." 

wnego ZMP z przewodniczącym Z.G. młodych patriotów zjednuczy t•alą 

ZMP Matwinem i sekretarzem Z. G. młodzież polsl::ą dla sprawy socjali-=.:;;;;~;;;; 
ZMP Morawskim na czele. zmu i pokoju. i 

Gości radzieckich powitał przewo 
dniczący ZG ZMP tow. Matw:n, któ­
ry w przemówieniu swym po·N!e-
dział: · 

Miast~ 'vsie i osady 

Jakub Berman 
C::lonek Biura Politycznego PZPR 
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walki o utrwalenie pokoju, \VC , •.• , ,. , „.„ .. „. ,_.,„ •• ,„„~.„~ .... 
wspólnym szeregu budowniczych 
szczęśliwej przyszłości młodego poko 
lenia". 

robotnicy, chłopi i młodzież 
Przewodn:czący delegacji radziec­

kiej - Aleksander Szelepin przckii 
zał serdeczne pozdrowienia od mlo-

D epesza KC PZPR 
do Prezydium KC KP Chin 

Do 
Prezydium Komitetu Central­
nego Komunistycznej Partii 
Chin - PEKIN. 

Z okazji proklamowania Chińskiej 
Republiki Ludowej przesyłamy Nam 
w imieniu polskiej klasy robotn:-

czej i narodu polskiego najserjec-z­
niejsze życzenia pomyślności : roz­
kwitu dla wielk:ego narodu -:hil1-
skiego. 

Gigantyczna i dlugotrwała, boha­
terska i zwycięska walka prowadza­
na przez lud ch:ński pod kierowni-

D••••z•••.,••s:••••r••o•••z•••p•••o•••C•·••z•••y•••n•••a•••••s•••l:•ę••••k•ais•o•••n•••k•••u•••r••s•• 1:. ~ai:K~:t:rni:E;1 '~~~~ 
przeciwko irnperial:zmowi amerykań 
skiemu pokazała, że żadna s:la n!e '15 · r h ł , k k" h: zdoła powstrzymać marszu narodów na nOJ epszyc zespo OW t ac IC a walczących o swą słuszną spra'"ę: 

• o wolno.ść, niepodległość i demokra-
Nadszedł wreszcie termin roz- Dziś przystępuje do konkursu: cję. Wasze historyczne zwycięstii.m 

poczęcia oddawna już zapowiada· na terenie Łodzi 217 zespołów.: wzmocniło wiarę we własne s]y 
nego 1• przygoto an k k w - h -1 • co • • h •. wszystkich bojowników o woln0!!ć i 

w ego on ursu mnyc m ~JS wosc1ac zorga-. pokój, którzy na całym świec:e p!'z.e 
na najlepsze zespoły tkackie w nizowa!1o ?golem 143 zespoły.! ciwstawiają się zbrodnkzym planom 
przemyśle bawełnianym. Z dniem Składa1ą się one z doborowych. imper:alistycznych podżegaczy wo­
dzisiejszym zamknięta została li- tkaczy, wśród których nic brak: jennych i kh titowsko - trockistow-· 
sta kandydatów i w rannych go- i młodocianych robotników. 5 sk:ch agentów, dążących do zakuc'.a 
dzin~eh wszyscy tkacze, którzy Kcnkurs trwać będzie dwa mie: narodów w niewolę i do ro2'lpętania 
stawili się do konkursu, rozpoczę· siące. Bojowa postawa tkaczy-: nowe j wojny. 
Ii start. uczestników konkursu wskB1Zuje,: świadomi olbrzym!ego znaczenia 

Liczba ich nieustannie wzrasta- że toczyć będą wytężoną walkę5 jakie posiada zwycięstwQ 475 milio­
ła w ciągu ubiegłego miesiąca. o palmę pierwszeństwa. Chodzi: nowego narodu ~la. Sprawy cał~go 
Jedni zgłosili się od razu, ufni w przecież o nielada zaszczyt - o: obozu anty:~periallstyczi:iego, .lll'lta-

'li · · · · t „1- • t ·t ł 'I lu · na: my nowe Chiny Ludowe Jako nasze-
swe moz wosc1, mm wa.1_.1 się ~ u na1 epszeg? .zespo 1 o : go w:elklego przyjaciela i sojusz!lilta 
jakiś czas i dopiero dobrawszy grodę w wysokosc1 150.000 zł. 11 we wspólnej walce 0 pokój i demo-
sobie odpowiedni zespół, postano Podczas całego okresu trwania! krację, prowadzonej przez siły postę 
wili spróbować SWYCh sił. W cia- konkursu będziemy notować skrzę: pow~ całego ~wiata .P?d przewodem 
gu Września zaznajomili się d0. tnie wyniki pracy poszczególnych: potęzneg? i ;i1ez'?°~c1ęzonego Zw::1z­
kładnie z warunkami konkursu, zespołów i podawać je do wiado: k:-1 Radzie~1e.go i Jeg~ wodza,, 'yiel: 
nauczyli się produkować bezbł„d- • - • ·- hl" • T d · ·: kiego przyJac:ela całeJ ludzkosc1, ,lo 

... mcsc1 op"!111 pu 1cznt;,J· Y _ z1en. ze!a Stalina. 
ny towar, ttsunęli szereg prze- po tygodruu pokazywac będziemy: 
szkód technicznych i organizacyj· jak kształtuje się „tabela" rozgryl 
nych. W trakcie tego miesiąca wek o 15 najlepszych zespołów.5 nego Polskiej Zjednoczonej 
przygotowawczego, członkowie ze Zdajemy sobie bowiem sprawę z: Partii Robotniczej 
społów konkursowych oraz ich to tego, ze przebieg konkursu -ii (-) ROMAN ZAMBROWSKI 
warzysze pracy przekonali się, że części składowej gigantycznej ak: ---------------­
wytwarzanie ekstry jest zupełnie cji walki -0 jakość, toczącej się! Wymowa cyfr 
możliwe. Wymaga to tylko obok w całym przemyśle 'irłókienni-: 
należytej pracy majstra i persone czym interesuje i interesować hę: Waszyngton (PAP}. Według da­
lu technicznego - uwagi i dob· dzie szi:r~kie rze~ze pracującychi nych oficjalnych ilość nowych zat::ir-
rej woli ze strony tkacza. w Łodzi 1 w kra3u. 11 • • • 

Już pierwsza pełna Wl'Plafa Dziś w dniu rozpoczęcia tych! gow. o płace, ktore do.prow~dz1ły do 
pl'zeprowadzona na podstawie no- szlachetnych zmagań, wszystkim: stra,Jku, ~zros~a w St. ZJednoczo­
wego regulaminu wykazała tka- zespołom, a zwłaszcza tym któ·: nych W s1erpmu rb. do 315 w porów 
c~o1n, jak znaczne korzyści mate• re zorganizowały się w naszych! naniu z 300 w poprzedn:m miesiąru. 
11alne przynosi im produkowanie łódzkich zakładach, życzymy naj-: W zatargach tyeb uczestnicr,.vlo cko· 
towaru wys~~j jakości. ..._ pomy~lniejszych :wyników. -~-=__!_~ ~5~ .~Y!~ęcy _robotników 

Sekreta.n Komitetu Central-

w jednym szeregu walki o pokój 
WAR SZA WA (PAP) - Z całego kraju masowo napływają wia• 

domości o wiecach i zebraniach w zakładach pracy i na wsi, na któ­
rych całe społeczeństwo Polsl•i manifestuje niezłomną · wol~ walki 
o trwały pokój. 

W stolicy i wojew. warszawskim I sprawność pracy oraz zorganizowal'! 
oul.Jyło się łącznie ponad 500 masó- zespołowe współzawodnictwo na 
wek i zebrań. W wojew. warszaw- vszystkich chodnikach, filarach I 
skim w zebraniach uczestniczyło po- ścianach kopalni. W kopalni „l\Iako­
nad 130 tysięcy robotników i clllo- E1zowy" przodownicy pracy deklarnJą 
pów. Wśród ogólnego entuzjazmu wysokie przekroczenie norm. 
zobowiązywano się wszędzie do Na terenie Dolnego śląska w licz­
wzmożeni:1 wydajności pracy i do r.ych zakładach pracy, instytucjacn 
spotęgowania walki o trwały pokój. i urzędach wybierane są zakładowe 
Między innymi szczególnie ui·oczy Komitety Obrońców Pokoju. Wszę­

ście przygotowują się do obchodu dzie podejmowane są uchwały wzmo 
mieszkańcy wsi Kamieniec, w po,v. :i:enia tempa pracy, jako wkładu ro· 
gostynińskim, którzy dnia 2 paź- botniczego w walkę o pokój. 
dziernika otrzymają do użytku no- W Krakowie i wojew. krakowsktm 
wowybudowane dla całej gromady 1·ozwijają ożywioną. działalność Ko­
domy. mitety Obrońcćw Pokoju we wszyst· 

Górnicy śląska na wielu wiecach kiclt miastach, mia'lteczkach, gmt­
postanawiają zwiększyć wydajność i nach i gromadach. We wszystkich 
cccc:c:ll ::c::: :::::oco:::::::c:ol:IC~<l'O~oooixo:i •••t:x.OCa 

li Koneres Stronnictwa Demokratycznego 
rozpoczął obrady w Warszawie 
WARSZAW A (PAP) - W auli 

Pvlitechniki Warszawskiej rozpoczął 
obrady II-gi po wojnie Kongres 
Stronnictwa Demo kra tycznego. 

Obrady Kon;;-resu otworzył prezes 
Rady Naczelnej Stronnictwa. Demo­
lm•tycznego i pierwszy jego założy. 
riel - prof. M1chafowicz, witając 
i:erdecznie przyb~łych członków Ra­
dy Państwa, Sejmu, Rządu, partii ................................................ 
Wielka 
---ofensywa -

na Kanton 
LONDYN (PAP). - Agencja 

Reutera donosi z Kantonu o to~ 
czącej się bitwie o całkowite opa­
nowanie wyspy Amoy. Wyspa ta 
ostrzeliwana jest bez przerwy 
przez artylerie Chińskich Wojsk 
Ludowych. 
. Według donłesteń ageneji Reu­
t.era, Wojska Ludowe szykują się 
do wielkiej ofensywy w kierun­
ku Kantonu. Siły chińskiej Ar­
mii Ludowej, po opanow:miu 
północno - zachodnich Chin, sl<ie I 
rować mają obecnie swe ataki na 
prowincję Kwantun.g, gdzie leży 
Kanton. 

politycznych i organizacji społecz· 
nyclt. 

Przewodnictwo obrad objął wice-· 
marszałek Sejmu Barcikowski, 
który omówił drogę, jak~ przebyło 
Stronnictwo od pierwszego powojea­
nego kongresu. Dzisiaj SD stoi na 
mocnej bazie ideologicznej, gwaran­
tującej wykonanie zadań Stronnie· 
twa, związanych z planem sześciolet· 
nim. „Po trzech la~ch ciężkiej wal· 
ki stanęliśmy twardo na drodze wio­
d~cej do socjalizmu". 

W imieniu Rządu RP, witany dłu· 
gotnv::iłymi oklaskami, głos zabiera 
premier Józef Cyrankiewicz. 

Z kolei zabiera głos poseł tow. Je­
rzy Albrecht, który pozdrowił Kon­
gres w imieniu KC PZPR. 
Poseł Albrecht stwierdził, że ciuJ­

ność i nieustępliwość w walce z po­
zostałościami reakcji i wstecznictwa, 
pozostaje nadal naczelnym zadaniem 
polskiclt mas pracujących. 

W imieniu Stronnict\va Ludowego 
i. Polskiego Stronnictwa Ludowego 
witał Kongres przewodniczący NK \V 
SL, poseł Baranowski. 

Braterakie pozdrowienia Kongre­
sowi przekazał w imieniu Czechosto· 
wackiej Partii Socjalistów Ferdy· 
nand R!cJ1ter. Zebrani urządzili O· 

wację na cz~ść braterstwa obu naro· 
dćw. 

Obrady trwaj3. 

instytucjach, urzędach i zakładach 
pracy odbywajl} się masówki, po· 
święcone walce o pokój. Nauczycii!· 
le we wszystkich szkołach woj. kra· 
kowskiego wygłaszaj~ do młodzieży 
i:pecjalne pogadanki o doniosłości 
v·alki o trwały pokój. 

Na Pomorzu w fabryce PE-PE-GE 
ponad 1.300 robotników zamanifesto­
wało swe uczucia braterskiej przyja:l 
ni dla przodująct"go w walce o pokój 
Związku Radzieckiego i dla wodza 
ntiędzynarodowego proletariatu 
Józefa Stalina. 

W Gdańsku ponad .C-tysięczna za· 
łoga stoczni wybrała Stały Fabrycz­
ny Komitet Obrońców Pokoju z prllo 
downikami prll.Cy i racjonalizatorami 
na czele. Podjęto również zobowiąza­
nia produkcyjne. Załoga stoczni gdal'\ 
skiej wysłała list do załogi włoskiej 
stoczni w Falcone, w którym apelu. 
j~ do towarzyszy włoskich o wzmo­
żenie wysiłków nad utrwaleniem 
pokoju. 

Gminne K o m i te ty Obrońców 
Pokoju dla uczczenia Dnia W alki o 
Pokój organizują wiece, imprezy ar· 
tystyczne i zawody sportowe. . ............................ ....... 

Krasa robotnicza Francji 
broni się przed 

skutkami dewaluacji 
PARYŻ (PAP)„- Francuska Kon­

federacja Pracy (CGT) ogłosiła rezo­
lucję, stwierdzającą. że popiera na~ 
s~ępujące żądania robotników, ko­
meczne dla obrony pracujących 
przed skutkami dewaluacji franka: 

Przyznanie premii powakacyj-
n~ch w wysokośc~ 5 tysięcy ~r'łn­
kow. „premii oczekiwania" w wyso­
kości 3 tysięcy franków miesięcznie 
oraz dodatku rodzinnego w wys"-
kości 1.500 franków na osobę V 

Rezolucja pro- · 
testuje przeciw­
ko wszelk:m za­
machom ze stro 
ny rządu na pra 
wa związków 
zawodowych, a 
w s.z.czegóh1ośc:.1 
na prawo do 
strajku i piętnu 
je metody puli· 
eyjne używane 
przez minish·a 
spraw wewnę­

trznych Mocha 
w walce z ruchem robotniezym, 
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PODEJMUJEMY WALKĘ 
o dokonanie przełomu ·na wyższych uczelniach 

H' qpooieóż iow. 1nln • .S1'rzeszeus1'1eqo z o•azJI rozpoczęcia ro1'u a•adentlc1'1eqo 
W zwląuu z rozpoczynającym się rokiem akademlcldm mtnl- dla.lektycmego I historycznego Jako I zwalają przeobrażenia Meofogiczne minie z wysolćrn przygotowan:em 

&ter Oś'Wli~ty tow. dr Stanisław Skrzeszewski udzielił wywiadu obowi~kowego przedmiotu egzaml- wśród profesorów, skład klasowy naukowym i praktycznym. 
przedsta.wtele.Iowi PAP, w którym omówił m. In. postępy dem-0- nacyjnego na "ftmystldch kierunkach młodzieży przyjętej w tym roku i w PodejmlJjemy walkę 0 dokonanie 
kra,tyza.cj! na wyiszych nczel niach i pmygotowa.nla do podJęda studiów. latach poprzednich na studia wyż- przełomu na wyżs2:ych uczelniach. 
prac, związanych z budową podstaw socjał.izmu w nasz)lm Wpływ na obtlicze wył.szych uczel- sze, fakt, że w poważnej części jest Cenimy 1 szanujemy zasług·! na\lko-
kraju. ni ma !Pogłębianie procesu zm:any to młod21ież zorganizowana w ZMP. we. Swiadezy 0 łym chociażby fakt 

Nie ułega wąrbpllwo§cl, oAwladczyl gamy rękę do wszy&tk:ich, któ.-zy ~kładu socjaLnego mł~zie~y stu~iu- nowe uks:Dtałtowanie ~rogramów przyznalDia państwowych nagród na­
tow. miu. Skrzeszewski, t.e w po- pragną :rzetelnie pracować dla do- Jącej, które ,zostało osiągruęte d~ękd ora.z stale powiększająca Slę baza ma ukowych w bleżą,cym · rolm or:ia: za­
l'Ówn.aniu z osiągnięciami w dz:edzi- bra Pańs.twa Ludowego, Popieramy u~osk?nalen:;u 5!stemu d 0 '.>01:1 kan- tenaLna. szczytnych odznaczeń dla wielu pro-
nie przebudowy naszego ustroju spo postępowych uczonych f otacza.my d:yd.atow na wyzsze uczelnie • kształ Mus! jednak wytworzyć S:ę na fesorów, świadczą o tym oso·by od-
łeczno - politycznego, goS[lodarczego opieką ich prace. Elementy reakcyj- ceme młodych naukowców.. naszych uniwersytetach nowy styl znaczonych. W walce o pozyływny 
i .szerokim włąc:zeniem się mas lu- ,ne d '\.l\Tl'Ogie nie mogą liczyć na po- Walka ~lasowa toczą.ca s:ię ~.na- pracy opartej na twardej dyscypli- przełom wziąć winni udział wszyscy 
dowych do budowy fundamentów błażliiwość i tolerowanie. szym kraJu roi.grywa Slę rówmez na nie grona nauczsjącego i młodzieży. zwolennicy postępn w szkołach wri-
socjalizmu w Polsce - rozwój na- Ważn.ą rolę w dziedzin:!e kształce- terenie wyższych uczelni. W walce Oczekujemy od naszych profes•:)!'ÓW szych. Szczególna odpowiedzialność 
szego wyższego szkoln:ctwa wyka- nfa prl;yszłych budowniczych socja- tej zwycięstwo odniosą siły postępu troskliwej li wnikliwej opieki nad spada w tej sytuacji na. crzłonków 
zuje poważne opóźnienia. Jeśli •ed- b . .mu powinna odegrać ne>wa orga- 1 socjallzmu. stud:am! młod:z.ieży, walki z „od,,;ie- przodującej partii klasy robotniczej 
na~{ spojrzymy z 1Perg,pektywy pięciu nlzacJa. uczelni, opa.rta na dwustap- Niewątip.11.wie w bieżącym roku wem", walki o zagwarantowanie - PZPR ora.z członków innych 
lat na drogę, którą ono przebyło, ~e- nlowości t jednolitych programach. akademickim dstnieją warunki dla młodzieży ja:k najrzetelniejszej wie- stronnictw demokratyCllllych - za.-
żeli porównamy stan obecny ze sta- Dużą wagę.i>rzywiązuję do sto,pnio I przygotowania . rprzełomu na wyż- dzy, walki o to, by młodzież opu-1 kończył swą wypowiedź Mlnlster 
nem naszych szkół wyższy:h przed wego wprowadzenia ma.te.rlali"zmu szych" uczelniach. Na taką ocenę po- s.zcza.ła szkołę w przewiQzianym ter- Oświaty tow. Skrzeszewski 
wojną, kiedy były one poważnym ~<><> - - - 1:oo<><>OO<><><>O<><><><><>~<><>OO<><><XX><<X><><: 
narzędziem faszyzacji naszego życia ... - - - - -
narodowego, to przyznać musimy, że C. Budz11nsha 
i ina odc:llku srz.kolnictwa wyższego „„ •..•..•..•.... , ..•• „„„ ... „ ... „„ ..... „„ .•. „.„ .• „ 
mamy niewątpliwe osiągnięcia. Dyrektor Szkoły Centralnej PZPR 

Nasze wYŻSZe uczelnie są terenem D T • d • -
,1ębokkb IPI'Zeobrażeń ideologlcz- o s ID I a cz e n I a 
nych. Uczeni nasi coraz głębiej rozu 
mleją sens śwlał..aw&J walki o pokój 
I nieugiętej posta.wy Polski we 
wsipólnym froncie zwolenników po­
k<>ju i włączają się do tej walki, pro 
wadzonej w imię postępu ł demolu·a 
cJi oraz niezależności i nlepodległo­
~ci naszego państwa. 

Tytuł niewiele mówi. Idzie konkretnie o DOśWIADCZENIA 
perspektywy pracy Centralnej Szkoły PZPR w Łodzi. 
Doświadczenia gromadzą się w toku pracy, a Szkoła nasza 11\stnle· 

Je już prawie 5 lat - najpierw jako CENTRALNA SZKOŁA P.PR 
(powstała w listopadzie 1944 ro ku w Lublinie - zbliża się więc plą­
ta rocznica), od chwili zjednoczenia zaś - jako CENTRALNA S~KO 
ŁA PZPR. Ilość absolwentów Szkoły dochodzi już do 5 tysięcy. Uczeni nasi w coraz szerszym za­

lm'es:e docen".ają pokojową i demo­
kratyczną politykę ZSRR oraz wiel- program, długość kursów, zadania leninowskiej teorii, historię ruch11 
kie korzyści płynące dla Polski z so- Szkoły zależne są od okresu i po- i·c.botniczego, zagadnienia . aktualne 
juszu rz:e Związkiem Radziec·:d.tn. trzeb - dlatego też od :kursów krót- i organizacyjne, ale również i prze!.1-
l>oceniają oni olbrzymie osiągnięcia koterminowych, niezbędnych w pier- mioty ogólno-kszt~łcące. Program 
ZSBR we wszystkich ddedzlnacb, a wszych latach po wyzwoleniu, prz~ ten udało nam się wypełnić przede 
w szczególnośoi w nauce. szliśmy w 1947 roku do organizowll· wszystkim dzięki zmianie systemu 
Stąd tak liCZllł' udział uczonych w nia kursów półrocznych, których ce- pracy. Wprowadzona została specja­

pracy nad reformą p,rogramów i or- Iem przeszkolenie I i II sekretarzy lizacja asystentów, co przyczynło się 
ga.nizacji szkolnictwa wyżs;zego orarz Komitetó'v Powiatowych. poważnie do podniesienia poziomu 
coraiz szersze stosowarue na wyż-

1 

z:tjęć seminaryjnych, pozwoliło na 
szych uczelniach metod pracy 7espo- Wyniki pierwszego większe usamodzielnienie się, na wy-
łowej i cora.z srienej odc1ZUwana po- kursu chowanie własnych wykładowców. 
tneba płanowMlia badań nauko- · I 
WYCh 1 wiązania. ich wyników z . . Zasad!} naszą jest metoda jak naj 
praktyką. Z atJ:zymam się na doświadcze.- bardziej kolektywnej pracy. Pro-

Uczen.i nasi eoraz iywfej lntet"esu- mac~ I-go Kursu PZPR. Kurs gram, bibliografia, ulepszanie metod. 
Ją się marksizmem - leninizmem, ma te~ ukonczyło. 260 absolwentów, z nauczania - to wspólna praca ca-­
terializmem dialektyc.znym t bisto- lr:torych o~ecme około .200 tow:irzy. lego kolektywu naukowego. Tezy 
ryC7Jllym - ja.ko metodą niezwykle &~y pracuJe "!'I apa;a~1e party~n~, ~''Ykładów, plan seminarium i jego 
płodną we wszystkich dziedzlnar.h " t~ lO kierowmk?w wydziałow wyniki ornĄ.wiane są zawsze przez 
wi KW 1 KM, 61 - I 1 II sekretarzy zespoły asystentów. Kolektywna 

edzy Graz konystają !Ze zdobyczy KP, 15 asystentów Szkół Wojewódz- n1yśl, towarzyska krytyka poma~a. 
przoduj~eJ ~ukl radzieckiej i do- kich, 97 instruktorów KW, KM i KP, 
ś'\\-:1adczen w~go szkolnictwa ra- :r. pozostałych zaś większość zatrud- nam w przezwyciężeniu błędów i nie-
dz1"?klego: . niona J·est w ZW. Zaw. i ZMP. dociągnięć, zmusza do ciągłego ulep-
NaJtrudllliej przeds·raW't1. r.ę spra-1 szania metod naszej pracy. W ten 

wa humanistyki, która pog:o~taje pod Cyfry te świadczą przede wszyst- sposób nie tylko uczymy słuchaczy, 
największym naciskiem reakcyjnej I kim o stosunkowo dobrym doborze ale i uczymy się sami. 
:Ideologii. Ale; ~ w humams.ty~e cb- kandydatów na kurs, świadczą rOw-
serwujemy zjaw.ska, świack.zące o nież i o tym, że absolwenci nasi du- Partyjne wychowanie 
narastaniu p~eobrażeń. Aktyw;znją żo skJ>rzystali w Szkole, gdyż więk- SiUChaczy 
s.ię młodzi ńaukowcy - mark~:ści; szości spośród nich można było po 
!Zbliżają s!ę do marksizmu ;:irze1sta- ukończeniu przez nich kursu powie­
w.ioiele starszego i średn;ego pokole- rzyć bardziej odpowiedzialną pracę, 
nia: z której na ogół wywiązują się za-

Procesy zachodzące na wy7.sz.ych dowalająco. 
nrzelniach-powiedział tow. minister 
- oraz ~eniający lńę skład socjsl­
ny młodzieży św:adczą o tym, ~ po­
wstają tam warunki, umoiliwiąjące 
podjęcie ofensywy, lmóra pozwoli na 
powiązanie najbardziej nawet opóź­
niających się w rozwoju dyscyplin z 
socjal:stycznym budownictwem. 
Wyellmlnowa.llśmy z naszych wył 

azych u~lnl elementy wrogie I re­
akcyjne z głównych po-zycJi. Wycią-

Zmiana systemu 
pracy 

Kurs ten był dla na8 kursem prze· 
łomowym i w dużej mierze do­

l,wiadczalnym. Program (co zazwy­
czaj stanowiło nasz stały brak) był 
bardzo obszerny, może zbyt obszer­
ny dla półrocznego kursu, obejmował 
nie tylko podstawy marksistowsko-

B<tdanie Szkoły nie ogranicza się wy-
łącznie do zaszczepienia słucha­

czom podstawowych zasad marksiz­
mu-leninizmu, wpojenia. im pewnej 
dozy wiadomości, ale - i to jest bar 
dzo ważne, - do zadań Szkoły na­
leży partyjne wychowanie słuchaczy. 
Przychodzą do nas rozmaici ludzie, 
bardziej lub mniej dojrzali jako par· 
tyjniacy, o różnych nawykach i na.­
leciałościach. Szkoła ma w tej dzie­
dzinie bardzo Poważną rolę do speł· 
nienia. 

Krytvka i samokrytvka 
Staraliśmy się, aby w naszym ko-

• 
I perspektywy 

nia w murach Szkoły. Dlatego te! 
planujemy prowadzenie systematycz 
nej pracy partyjnej nie tylko w mie­
ście, ale i na wsiach, w powiatach. 
To pozwoli na utrzymanie stałej łącz 
ności z życiem, na wykorzystanie wia 
domości, zdobytych w Szkole, jeszcze 
w toku kursu. 

Oprócz kursu rocznego planowane 
jest również zorganizowanie przy 
Szkole Centralnej stałego ośrodka 
szkolenia wykładowców dla kursów 

terenowych. Będą to kursy kr6tko· 
terminowe, które dadzą wykładow· 
cum przygotowanie marksistowskie, 
dadzą kadry, zdolne do pokierowa­
nia szkoleniem partyjnym, kadry 
wykładowców, konsultantów, kierow­
ników samokształcenia. 

To są konkretne zadania, stojące 
przed nami. Rosną potrzeby, rozsze­
rza się więc zakr.es pracy. Kolektyw 
nasz musi włożyć wiele wysiłku, aby 
zadaniom tym podołać. 

W alczvmv o pokój -
1 

praca jest naszą broniq1 
Do redakcji napływają w dalszym sztuk ekstry i zespołów najwyższej I 

ciągu retolucje z. masówek w któ- jakości, jest o 18 procenit mniejsza 
rych dzies:ątki tysięcy robotników ilość błędów na 100 mtr. towaru. 
solidaryz.uja się z uchwaiami Ogólno Ostatnia masówka zorganizowana 
polskiego Komitetu Obrońców Po- ku czci $wtlęta Pokoju przyniosła s2e 
koju ora:z podejmują zobowiązania' reg zobowiązań. Tow. Dobosz w :.mie 
całych załóg dotyczące przedwcze- niu wykończalni przyrzekł, że od­
snego wykonania planów produk- dział ten wykona plan roczny do 30 
cyjnych i podnies:enia ja.kości pro- listopada. Do końca roku !Zakłady 
dukcji wyprodukują 2 miliony tkanin po-

nad plan. Postanowiono rozszerzyć 

PZPB Nr 1 I w&półzawodnictwo i ruch racjonal:­
zatorski. _____ ______,, 

„Pierwsza" W Nowej Tka.In! PZPB Nr. 1 od­
było się uroczyste zebranie, ~tóre 
uwiecznił na kliszach Film Polski. ---------------...: 
Robotn:cy wypowiadali się w gorą- Bobotnicy Państwowej Farbluni l 
cych słowach za utrzymaniem trwa- Wykońezalnt ,,Pierwsza" w Rudzie 
l~go po~oju, mani~estowa~i sw~ so- j Pabian:ckiej postanowili w odpow:e 
hdarnoś~ z masami . pyacttJą~ym1 ca- dzi na zakusy imperialistów i pod-
łego świata potęp1a1ąc dązącą do . . 
wojny politykę państw anglo _ ame- zegaczy wo1ennych wykonać plan 
rykańskich. Przedstawic:ele tkalni i roczny do dnia 25 listopada. 
oddziału przygotowawczego składali 
zobowiązania przedterminowego u­
kończenia planów produkcyjnych. 
Zebrani wznosili entuzjastyczne o­
krzyk. na cześć Związku Radzieckie 
go i na cześć trwałego pokoju. 

Fabryka Obuwia 
Załoga Łódzkie.! Fa.bryki Obuwia 

Nr 2 zobow:.ązała się podnieść odse-

PZPB w Rudzie 1 
tek produkcji pierwszego gatunku z 
80 do 98 procent i zlikwidować n~c­
us.prawiedliwioną nieobecność i spóź :.----------------=! nian:e. 

Załoga PZPB w Rudzie Pabianic- • • • 
klej wzięła sobie mocno do ~erca 1 Podobne zebrania odbyły slę w 
sprawę walki o pokój. Dowodem te- , PZPB Nr 5, PZPB Nr 4, w Zakla­
go są coraz lepsze wyniki pracy o- ; dach im. „Strzelczyka" i w wielu 
statnich dn;, jest coraz ·większa ilość innych zakładach pracy. 

::::::c : : i:::c::ic:c:acc::::::::XlOP'Y.' : •ocr:::: „ocx„ ac:: :: eo: 

Na marginesie 

;Demaluacja 
bombg 

• atomowej 
Po · dewaluaejł funta sterlin­

ga, która. wstrząsnęła fundamen 
tami gospodarki świata kapitall­
stycznego, dewaluacja bomb7 
atomowej skruszyła filary, na 
jakich opierała sio polityka 
państw imperialistycznych, głów 
nie Stanów Zjednoczonlch. 

Od chwili ogłoszenia światu, 
zachodniemu przez prez. Truma­
na, że Stany Zjednoczone już nie 
posiadają monopolu na broń ato­
mową, prasa kapitalistyczna czy 
ni, eo może, aby jakoś uspokoić 
swego czytelnika, ogłupianego I 
oszbkiwanego systematycznie. 

W tym samym dniu, kiedy o­
głoszono oświadczenie prezyden.­
ta Trumana, dzienni.ki nowojor­
skie „Post" i „Herald Tribune" 
usiłowały wmówić swym czytel­
nikom, że rząd amerykański 
przewidywał taki rozwój wyda.­
rzeń i wcale tym nie został za.­
skoczony. Ale już1 następnego 
dnia obydwa pisma musiały 
przyznać, że fakt posiadan!a 
przez Związek Radziecki bomby 
atomowej zmusza do „zasadni· 
ezej rewizji wytycznych amery• 
kaiiskiej polityki zagranicznej" 
i „czyni nieuniknionym" zastą· 
pienie starego planu strateglcz· 
nego nowym planem, który brał 
by pod uwagę, że „Stany Zjed· 
noczone w wypadku konfliktu s11 · 
najbardziej narażone na skutki 
eksplozji atomowej". 

Ciągle jeszcze słycha~ wpraw­
dzie głosy podsycające histeri~ 
wojenną i usiłujące wyzyska!'! o­
becną sytuację do wzmożenia 
wyścigu zbrojeń, ale coraz czę­
ściej też podnoszą się głosy pu­
blicystów, którzy na trzeźwo o­
ceniają sytuację. W artykule 
pod tytułem „Koniec monopolu 
atomowego" Walter Lippman 
pisze: „Obecnie równowaga sił 
przesunęła się zdecydowanie na 
korzyść Związku Radzieckiego". 

„Dzięki posiadaniu przez 
ZSRR bomby atomowej groźba 
wojny zmniejszyła się - pisze 
tygodnik „United States ani 
World Report" - a publicysta 
D. Lawrence na łamach „New 
York Sun" obawia się, że o­
świadczenie ministra Wyszyft. 
skiego w ONZ, iż ZSRR nic ma 
zamiaru atakowania USA i iis.­
da bezwzględnego zakazu pro­
dukcji broni atomowej i kontroli 
nad energią atomową", wywoła· 
ła niebywały oddźwięk w Eur()o 
pie, świadomej, iż ZSRR posia· 
da· bombę atomową." 
· · „us ·N ew~" stwierdza, te ~.pakt 
atlantycki przestać być dobrą 
Polisą ubezpieczeniową". „Za­
chód będzie bardziej skłonny do 
negocjacji, niż konfliktów", a 
„dyplomaci europejscy zechcą 
się zastanowić, czy nie będzie 
rozsądniej odsunąć eię trocho 
od USA i unormować stosunki 
ze Związkiem Radzieckim". „Idea 
wojny prewencyjnej zmarła 
śmiercią naturalną po ogłosze­
niu komunikatu TASS-a". 

Generał11" ie muszą zamilknąć. 
a dyplomaci zacząć mówić o po­
koju trzeźwo, rozsądnie i prak· 
tycznie - oto konkluzja, do ja• 
kiej dochodzi poważniejsza pra­
sa amerykańska po pierwszym 
szoku atomowym. NAUKA w służbie ludu 

w służbie pokoju 
Odezwa Zarządu Głównego ZAMP 

do studiujqcei młodzieży 

lektywie panowała atmosfera 
swobodna i serdeczna, pozbawiona 
jednak fałszywej pobłażliwości i wza 
jemnego poklepywania się po ramie­
niu. Dlatego też bardzo ważnym 
czyn.nikiem wychowania partyjnego 
musiała być krytyka i samokrytylrn. 
Nie łatwo było przyzwyczaić do niej 
słuchaezy. Niektórzy przyjmowali 
wszelką krytykę, jako atak osobisty, 
niektórzy zamiast zdrowej krytyki 
uciekali się do szukania dziur w ca.­
łym. Stopniowo jednak krytyka i sa-­
mokrytyka stawała się nieodłącznym 
elementem życia partyjnego, powoli 
zachodziły głębokie zmiany. Nieje­
den towarzysz, który początkowo o­
burzał" się na najmniejszą nawet kry 
tykę, później prosił o to, aby zwra­
c~ć .mu uwagę na błędy i niedociąg­
męc1a. 

Miejsce katolików jest po stronie 
pokoj11 i sprawiedliwości społecznej 

~Dwa są naczelne hasła, pod którymi wstępujemy w no­
wy rok akademicki: „Nauka w służbie mas pracujących", 
„Nauka w służbie pokoju!" Dla nas, studentów realizacja tych 
haseł oznacza uwielokrotnienie wysiłków w zdobywaniu wie­
dzy". 

„Nasza gospodarka, kultura, nauka, sztuka _:. czekają 
n:a nowe zastępy kadr zawodowych. Czekają fabryki, huty, 
kopalnie, czeka transport, porty, administracja. Na waszą 
twórczą pracę naukową, pedagogiczną i artystyczną czeka 
polski robotnik i chłop". 

Obowiązkiem ZAMP•owców jest okazywanie jak naj­
dalej idą~ej pomocy młodzieży studiującej. 
,,Nasza nauka nie może ograniczyć się do m echanicznego 
przyswojenia wiadomości. W nauce i t eorii toczy s ię zażarta 
walka między„ starym, ginącym, rozkładającym się światem, 
a światem nowym, rodzącym się, pełnym życia i prawdy'' 

Wraz z całą postępową profesurą walczymy o nową nau­
kę, stwarzaj cą nowe wspaniałe ;perspektywy rozwoju i 
szczęścia ludzkości. Walczymy o · nową kulturę - kontynu­
ację osiągnięć Kopernika i Galileusza, Mendelejewa i Darwi· 
na, MickiewiC'L& i Puszkina, Curie-Skłodowskiej i Pawłowa, 
Miczurina i Łysenki. Pomocą niechaj nam służą wyniki przo 
duj~cej nauki radzieckiej i postępowych naukowców świata.· 
Równocześnie rugujmy z wyższych uczelni wrogie interesom 
ludu pracującego pseudo-naukowe teorie". 

Strzeżmy jedności największego skarbu młodzieży 
polskiej i wzmagajmy walkę z elementami reakcyjnymi, aby 
poza nawias życia studenckiego postawić tych, którzy chcie­
liby siać zamęt i rozkład. Pomoc materialna Państwa - tra­
fić musi do córek i synów robotników, chłopów i inteligencji 
pracującej. . 

Walczmy o ;pełną demokratyzację s zkolnictwa wyższe­
go w szeregach F e der acji Polskich Organ izacji S tuden ckich. 

„Studia nasze kończyć będziemy celująco i t erminowo. 
Niech żyje Jedność Młodego Pokolenia Polsk i Ludowej!" 

"~~~~~ .„· ... -''•R'ffe.::_i' 

Braki kursu 
Jeżeli już móvrimy o krytyce i sa­

mokrytyce, trzeba wspomn:eć i o 
doilć poważnych brakach tego kuc­
su. W wykonaniu programu historia 
zajęła zbyt ·wiele miejsca, co odbiło 
biło się ujemnie na innych przedmio 
taćb. Zbyt małą uwagę zwrócono na 
zagadnienia aktnalne i organizacyj­
ne. Praca w terenie, z przyczyn 
zresztą od nas niezależnych, nie zaw 
sze rozwijała się dostatecznie spraw 
nie. Tych błędów 'i braków postara.­
my się uniknąć w przyszłości. 

Nowe zadania 
T erH o rzeezYWlsłości„. Za trzy ty 

godnie roz.poczynamy kurs rocz.ny 
Przedłużenie okresu trwania kurs;; 
wysuwa przed nami nowe zadania. 
Rozszerza się program, zwłaszcza w 
takich dziedzinach, jak: filozofia, e­
konomia, zagadnienia aktualne i or­
ganizacyjne. Aby podołać zadaniom 
przygotov.-ujemy pomoce naukowe -
przezrocza, wykresy, które ułatwią 
sluchaczom naukę. Trzeba będzie 
zmienić nieco metody neuczania, kła 
dt~c ·większy, niż dotąd, nacisk na sa­
modzielną pracę słuchaczy. 

Na kursie roczJłym szczególnego 
znaczenia nabiera praca słuchaczy 
w terenie, gdyż większe jest niebe:i.:· 
pieczeństwci oderwa.n.ia siie. z.asklenie· 

Przemówienie działacza katolickiego Wojciecha '.Kętrzyńskiego 
na Krajowej Naradzie Obrońców Pokoju 

WARSZAW A (PAP) - Na Krajowej Naradzie delegatów Komi· 
tetów Obrońców Pokoju, która odbyła się w Warszawie dnia 25 bm. 
wygłosił przemówienie znany pisarz ,i działacz katolicki, ob. WOJ­

Przypominając, !e na czele za.­
chodnich stre:! Niemiec stoi rząd o­
party na kryptohitlerowskich, jawnie 
kapitalistycznych i reakcyjnych ko­
łach niemieckich, a na jego czele fi­
guruje nazwisko przywódcy stron­
nictwa nazywającego się katolickim 
oraz, że prowokacyjne i agresy\VJle 
przemówienia widm hitlerowskiego 
Reichu zyskuję sobie aprobatę i bło­

gosławienstwo nawet ntektc5rych, w7-
soko postawionych dostojników K()o 
ścioła - ob. Kętrzyński stwierdza, 
że twiat katolicki stoi w obliczu 
groźby wypaczenia jego misji, groł· 
by, że stanie się nieświadomym na­
rzędziem obcej, podłej, niechrześef,. 
jaiiskiej sprawy. 

CIECH K~TRZY:ŃSKI. 
Podkreślając rzetelny wysiłek ludu 

polskiego w budowie lepszego jutra, 
mówca oświadcza: ,,Nasz ogromny 
wysiłe!.: budowy, wyrażający się m. 
in. w trasie W-Z, nie mówiąc ju:l: 
o wielkim dziele zagospodarowania 
Ziem Zachodnicb, nie jest skierowa­
ny przeciwko nikomu, nikomu woj­
ną nie grozi, nie budujem~ naszej 
rzeczywistości ani na chęci odwetu, 
ani na żądzy panowania nad innymi. 
P rzeciwnie, wyzbyci z kompleksów, 
jakie stwarzał w narodach syst.!:'n 
kapitalistyczny, pragniemy rzete1.teJ, 
11rzyjacielskiej i braterskiej współ. 
pracy ze wszyl"tkimi. 

Czteroletnie doświadczenia - ;mc5-
wi dale.i ob. Wojciech Kętrżyński -
z najściśl~jszą współpracą z bratni­
mi narodami Demokracji Ludowej, 
a nade wszystko z wielkim sojusznl· 
kiem polskim, Związkiem Radziec· 
kim, Sll dowodem, że dziś, po doko­
nanych rewolucyjnyoh przemianach 
słowo „braterstwo" przestało by!! w 
stosunkach międzynarodowych dyplo 
matycznym frazesem. Stało się (ak· 
tern. I tym się rćżni zasadniczo sy­
tuacj a Polski roku 1949 od roku 
1939. Wówczas, w chwili najtragicz­
niejszej, zabrakło nam prawdziwycn 
przyjaeiół, dziś ich nam nigdy nie 
zabraknie. 

„Jeśli jako katolik ł działacz ka· 
tolicki z naciski.em stwierdza 
rrówca - zabieram tu clzisi,.j •łQ!L 

to nie tylko po to, by zamanifesto­
wać naszą solidarność ze sprawą po­
koju i jego obrony. Zabieram głos 
także w tym celu, by stwierdzić, 2e 
specjalnie ważki ciężar odpowiedzial 
ności za obronę pokoju, za niedopu­
szczenie do powtórzenia się straszli­
wych doświadczeń lat minionych -
spoczywa właśnie na katolickiej o· 
pinii publicznej, na katolickich dzia· 
łaczach, tak świeckich, jak i duchow 
nych. 
Wskazując, że Podżegacze wojen.· 

ni potężną falą propagandy usiłują 
zdobyć sobie Pomoc mas katolickich 
dla swych zbrodniczych zamiarów, 
mówca oświadcza: „Nie tylko więc zal>ieram głos w 
„Czując własną nicość moraln.t, dzisiejszej dyskusji, by oświadczyć 

świadome niskości swych pobudek naszą solidarność ze sprawą pokoju, 
działania koła międzynarodowego naszą gotowość współpracy ze wszy-
Jąlpitalizmu pragną osłonić się stkimi, którzy w imię uczciwie poję· 
autorytetem i powagą moralną spra- tej sprawiedliwości bronią świata · i , 
wy -katolickiej. Sprawa katolicka by- ludzkości przed zakusami imperiali· 
ła zawsze sprawą pokoju, a nie ·woj. stycznych podżegaczy wojennych, 
ny, sprawą sprawiedliwości, a nie lecz i w tym celu, by zapewnić, że 
krzywdy. Rola Kościoła Katolickre:;-o jesteśmy świadomi obowiązku pro­
winna być rolą niosącego miłość wadzenia walki na naszym katollc· 
wszystkim, a nie 'ni~nawiść. kim odcinku · przeciw ws zelkim pr6· 

Ob. Kętrzyński stwierdza, że spra- bom w uż:cia au;orytetu k:ito!ickJe~o 
wa katolicka zost a je nieraz, wbr ew dla e'\'\ nęt:zne.,,o .wzr_nncmama sw1a 
swej na joczywistszej misji, wiązana towego obozu kapitahstycznego WY· 
ze sprawą podżegaczy wo,;ennych, żej zysku. 
część katolickiej opinii publicznej u-. Nasze miejsce, Jako katolikó'V 
lega podszenU>m propasrao.dy woJen, jest Po stronie postępu i s11rawiedli· 
nej. . ---ości 1mQ}eczn~" _ 
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Doświadczenia WKP (b) 
g~iazdą prze"łVodnią 

świato~ego ·ruchu robotniczego 
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11 lat temu światowy ruch rewo lucyjny uzbrojony został we wspa t·ła drogi postepowym 1iłom 9P<>łe- s_t~cznego 1ł' ZSRR byłyby niemoł· 
nlały oręż ideowy - w genialne dzieło Józefa Stalina „Krót- neńst~' 8: KP b , b~e. 

ki Kurs Historii WKP(b)" Od tej pory wiekopomne dzieło Stalina „Kro~ki Kur~ kHl'sdtorlł Wt. ( ~ W oparciu o doświadczenie WKP 
• 1 · 1 • k L wskazuJe ie me az a par ia moze (b) partie komunistyczne wszyst-wydano w nakładzie milionów e gzemp arzy '"' wie u Języ ac„ tę rolę ~ypełnić Historia WKP(b) k' h' k „ t · lk t' 

1 1. • M • b d t-' d · • · ·ak dłu · t • · k . · „ 1c raJOW oczlł wa ę s par tam „~iata: ~a ez pr~esa y s w! er zie, .ze J~ . go is meJe mar - uczy, że. „zwycięst!l'o rewolucJI pro- prawicowych socjalistów, itanowlą· 
s1zm, zadne Jeszcze dzieło marksJ stowsk1e nie cieszyło się taką sze- letariack1ej, 1wyc1ęstwo dyktatury cyrni w chwili obecnej główną ostoit 
roką popularnością. I nie ma w tym nic dziwnego. proletariatu niemożliwe je~t bez r~ imperializmu anglo. amerykańskieg„ 

W „Krótkim Kursie Historił WKP(b)" znajdujemy wspaniał• w'olucyjnej par~ii prol~taria~u, wol: w krajach europejskich. Prawicowi 
uogólnienie gi'gMitycznych doświadczeń walki partii bolszewickie). nej od oportunizmu, meprz~Jidn3:~cJ ~ocjaliści rozbijają jedność klasy ro-
doświadc::zeń, którymi nie moż<> się pcszczycić żadna partia w w s~osunku d

1
o u~o~owco~ 1 kpi d~ botniczej, stBTając się doprowadzi~ 

świecie. lant.ow, ~e~v'? ~cy1ne) w s ?S~~ u .„ do rozkładu w jej 11zeregach, stępłl'! 
• bJrzuazj1 1 ~eJ w.ładzy pa~t owe] • jej świadomość i ;r,dławić rewolucyj· 

WKP(b) przebyła pełnił chwaly , ckrać ~przecznoścl ust~oju. kap!taU· Taka pa_rt1a Jest. ~artią nowego ny ruch robotnic7y dla dogodzenia 
drogę, wiodącą od pierwszych kółek · st~ t'Wego, lecz trzeba Je UJ~wmac I typu, )?arbą bolszewtk~~- WKP~b) monoplllistom amerykańskim. El~ 
marksist'owskich do wielkiej partii; ro~wiktac, nie należy tłumić wall(I stanoW1ła wzorzec partu nowego Y- menty oportunistyczne przenikają 
proletariackiej, kierującej pierwszym 1 kla~owej, l€'Cz trzeba llł doprowa.· pu. Gdy 30 lat temu n.a gruzach równie! do szeregów samych partii 
na świecie państwem soejalistycz· d:r.:tć d<' kcńca'. partii II Międzynarodówki w kr:v komunistycmych. 
uym robotników i chłopów. W „Krótkim Kursie Historii WKP jach Europy powstały partie komu- . 

Str. ' 

Doświadczenia partii bolszewie· (b)" znajdujemy głębokie uzasadnie- nistyczne, postawiły one sobie za ~a: Kom.uniści 1>0wlnnt pamł,ętal o 
klej, zdobyte w walce o zwycięstwo I nie .i rozwinięcie teo~ii rewolucji s?" danie zorganizować swe szeregi 1 wskazowce Tow:i.rzysza Stahna, ie 
rewolucji socjalistycznej I budownlc· I cjahstycznej. W dziele ty~ Stahn swą działalność biorąc za przykład NAJLEPIEJ ZDOBYĆ TWIERDZ~ 
two socjalistyczne, posiadaj, ogrom· wykrywa podstawy ekon.omJCzne re- WKP (b). OD WEWNĄTRZ. Dlatego tet, aby 

· dl d • ł I • · k I osl~gnąć zwycięstwo, należy oczy. !rs::c!~~~stki~h. :::j~:~I ODlll• .:!!!Jflllllfl~~~~~~~~l;~~~~~~~~~~~~~~!l~;l~l;l;l~;l;l!l!l~!l~!l!l!l!l!l!l!l!l!l~!f~!l!l!'!1!1!1!1~!1!1!1~!1!1!1!1!1!~1!1!1~ mim~ ścić parti~ klasy robotniczej, jej 
Wypadki ost:itmch lat jeszcze raz ~ - sztab kierowniczy, jej główne twler· 

· · Doświadczenia budownictwa 
socjalistycznego ZSRR 

t · d ·1 f kt ·· · 1 d I = t • = d7.e od kapitulantów, łamistrajków, ,,Krótki Kurs Historii WKP(b) ·' 
nie gł.>wnych zasad marksizmu-lent- '.l T i§ 0 •aezeTterow z ra c w. uogólnia bogate doświadczenie bu-
po "·1er ZI y a ' IZ n1euw;r,g ę n e-I - 11- I ą r o cz n 1 cę . § d .2 • ł d j ó 

niimu i doświadczeń partii bolsze- l''t' ł § Historia WKP (b) uczy nas, ~e downictwa socjalistycznego ZSRR, 
-n.·ickieJ skazuje sprawe lioe]alizmu. k • • • § „bez nieprzejednanej walki z opor B w szczególności doświadczenie bu. 
naWagł,~~6tkhn Kursie Historii U azaflla Się 1· tunistami w swych własnych sze. downictwa socjalistycznego na wsi. 
WKP(b)" Towarzysz Stalin ilustruje :=:==-~== K , t k . K nr s u ~ regnch, bez 'rozgromienia kapitll• Towarzysz Stalin w „Krótkim Kur-doświadczenia ·partii bolszewickiej w " r O I e g 0 §§ lantó,,, we właSlłym swym środo sie" pokazuje, jak partia bolszew1c-
s·~.·1·et1e teorii marksistowsko - lent- p (b)'' § t k t' kl b t i J ' H • t • • '~ K = 11

• 8 0 par Ja asy ro 0 n cze ka s.vstematyczuie i wytnvale przy. nowskieJ· i na podsta'\\-ie tego do- !§§==--- § · ... h L j d • • • d Is Or) I - nui mnze ;r,ac owa.- e nosci i Y· t?:otowywała wszelk1'e warunki' dla ~ .. :~t;.oi·~·~kc .. zo.en_ialenr1·nooz:w1,.s·Jk·_a·ą.te,,0Kr1i51t'1m,1. a;_k11s1t·: -~ =_. -~ „~ , , , n. ;;; scyplin:y sw)ch szeregów. nie masowej kolektywizacji rolnictw1 
Historii WKP(li)" nie ogranicza hl- ~j/j'j'"•_„„.„,„„.__ .... „,„„.„,„,„„,„„„„„,~ ....... ,11\llfiW' mn:T.e sp~łnić !!;"cl roli or~~niz:i.· a na tej podstawie, dla likwidacj; 
!'torii partii do opisu konkretny •b. '1

111 I! lllllllllOlllllllllll:lllllllllii:illllllllll!llllllllll!llllllllillllllililll!lllllillllll1illllliillilllllllllllllllilllll:llllllllllllllllll1lllllllllll!lll1 tora _1 k1.er.own1.ka rew.oluc11 pr?°. i lmlactwa, jako klasy. Stalin w „Krót· faktów i '-"'·darzeń. Stalin daje w l k ł 
· 1 „ ''' l • • h ·1 .,.„ K ';.k· Kur·s1·e H1'stori1' nrKP etar_iac .1eJ, nie . rnoze spe ntc k1"m Kur~1·e H1·~r· or'1i· \.-KP(b)" da,·•e nim prawdziwą historię bolszewizm·1: "'"<> UCJI. s.rnzuJe <on, ze z c w1 ą, '" " ro. -im " , ~ , 

i kreśli historii;- partii przez rozwija.· I gdy w społeczeń~twie kap!talistycz· (b )" znajdujemy uzasadnienie i roz- sweJ roh budowniczego nowego wspaniałą i głęboką charakterystykę 
llie zasadnicz:rch idei marksizmu-le·\ nym doJrzd~ siły w?:h~·o;·cze, ·~ winięcie wszy5tkich istotnych za.sad społeczeń~twa, społeczt>ństwa si>- pow.szech:tej kolektywizacji rolnic· 
nini:l:mu, mając przy tym na. uwadze I s~are sto"unki. pro?ukci1 1 ich no<>.1- bolszewizmu, zarówno w dziedzinie cjalistycznego." tw:ł, która za jednym uderzeniem 
wychowanie kadr partyjnych przede C!ele burzua~)a pr.zekszt_ałca14 teoretyczne.i, jak i ideologicznej, tak 
wszystkim na ideach marksizmu-le- I si_ę w _zapo~ę, ktora !11?ze hyc USU• tycznej i organizacyjnej. Zasady te Kry tyka i samokrytyka 
ninizmu. Historia WKP(b) - to mę~a Jedynie przez swutdome dz1a· . 

1 
• 

maTksizm·leninizm, przeobrażony w I łame ~owych lliae, w drodze zast.o· wyłuszczone są W ieh Ścisłej za ezn'l>- metodą W. ychowania 
rozwiązała trzy zasadnicze zagad· 
nienia budownictwa socjalistycznego: 

zlui:widowała najliczniejszę klasę 

wyzyskiwaczy - klas~ kułaków; 

przestawiła na drogę uspołecznlo· 

czyn. Sama zaś teoria marksistow· sowania przez !~ klasy przemocy, sc1 wzajemnej, w nierozerwalnym 
sko-Ieninowska rozwija się i wzbo- w drodz~ rewolnci1. zwilłzku. Wysunięte przez bolszewi· kadr party/'nych 
gaca w ścisłym związku z praktylch W takie~ okresac~ iywł~'łowy_p:o· kó'v zasady organizacyjne wypływa­
na podstawie uog61:{lienia doświad- ces r?zW~JU ust~n~uJe n;te_1sca sw;ar ia z. zasadniczych celów rewolucyj· 
czeń praktycznych rewolucyjnej wal- domeJ • dzrnłalnosc1 ludzi 1 ~:l'Jwczas nych, do których d11żyły. Zasady te 
ld proletariatu. Więź nauki i dzia- s1.cze.golnie wz.rast;& rola partu I pr~ zadały druzgocący cios mgławicowo· 
łalności praktycznej, więź teorii 1 letar1atu. Op1era~ąc stę. .na te~;.·n ści organizac!.jnej, c~araktery5!ycz_-
raktykł stano'ń gwiazdę przewod- marksistowsko-lemnows~1eJ, odzw1er neł dl~ partu_ II M1ę~zynarodow~1, ;il! dla partii bolszewickiej. ciadla~ącej potr~eby materlalnegp kt?re !lłt; sta ll"la~ sobie . za z~dame 
Ooiera · c iię na podstawowy~h rozwoJU społ~czem1twa, partia. mob1- os1.ągmęc1a celow re" oluc~~nych, 

załÓżenijch marksizmu-leninizmu i , Il~uje szerokie n;iasy nn~odu 1 orga· 1 ktort; zr~zygnowały z rewoluc11 pro­
uogólniajęe 1\lljnowsze dane nauki 1 nr:m~e. je '"! potęzną armię~ zdolną do l~tar1ack1ej i s dyktatury proleta· 
praktyki, Stalin Qdkn'wa w. „Krót· rozb1c1a Blł realtcyJnyeh 1 utórovra· natu. , .. . . , . 
kim Kursie Hil'torii W'KP(b)"· za· p · • • f •' j" '-/ ' 
1adntcze prawa rozw6Ju przyrod.1 t artla - na/WYZSZQ Ormq Organtzac I K OSOWe/ 
społeczeństwa. / , 

,,Krótki Kun Historii WKP(b)'' pro etartOfU 
11zbraja komunistów wszystkich krn· • 
jó'" w oręż zrozumienia podstaw ma· I 'lycie potwierdziło całkowicie sluaz ściśle t:vch wska16we1r Lenhta l Sta­
terializmu dialektycznego i histo- LA ność leninowsko - stalinowskiej lina. 
rycznego, pol'jtaga im prnwidłowo nauki o partii. Doświadczenie WKP Partie komunistyczne wszystkich 
orientować się w sytuacji. zrozumie~!; (b), jak również i wszystkich innych kraiów osiągają suk1esy w rozstrzyg 
~·zajemn!l r.alefn'!~Ć mi~zy. ?tacza. partii komunist~·cznych świadczy wy niędu zadań w(.wczas, gdy wcielaj4 
J~<'Yft!i ZJaw1sk~m1! przewidziec ~rze· mownie · że partia proletariatu jed~·· one w zycie te "t1kazówki. Doświad· 
bit;>g ~eh rozwóJU 1 po uwzgl~nicnftl · t 'd · • · • I czP.me w,· kazało, że odchv_ lenie >d 
W~1.Y" 1c' yc czynni ow prawi <>- • • • • tych leninow<;ko • stalinowskich ~a· 

Doświadczenie partii bolszewicldej nej, socjalistycznej gospodarki rol­
!owiadczy, że koniecznym warunkiem nej najliczniejezą klasę pracu}11cą -
zdolności bojowej partii proletariatu, ~hłopów; 

łe warunkiem jej stałego rozwoju I dała władzy radzieckiej IOCjall~ 

wzrostu jest krytyka i samokryty· styczn• baz~ w rolnictwie. 
ka. Krytyka i samokrytyka jest hol· ,,Był to nadzwyczaj głęboki prze-­
szewicką metod9 pracy . partyjne), I wrót rewolucyjny, 1kok z daWJ1ego 
metodł wycho'l'ania kadi' partYl· jakościowego stanu społeczeństwa do 
nych. Partia nie zdoła wypełnić swej I nowego stanu jakościowego. Równo­
roli kierownika klasy robotniczej 1 znaczny w swych skutkach z prze­
nieuchronnie zginie, jeśli spocznie wrotem rewolucyjnym w pddziern> 
na laurach I opanowana zarozumla· ku 1917 roku." 
łośch1 przestanie dostrzegać braki Doświadczenia WKP (b) świadczą 
'* swej działalności, jeśli nie będzie niezbicie, że budownictwo socjali· 
ona miała odwngl przyznać si~ do styczne odbywa się w atmosferze 
"''"Ych pomyłek I błędów i nie będzie zaciekłej walki klasowej, Rozwijante 
ich w porę dwarcie ł uczciwie na· hndownictwa socjalistycznego w 
P' a wiać. „Partia jest niezwyciężona 

czytamy w „Krótkim Kursie Historia WKP(b) 

ZSRR prowttdziło nie do osłab1enła 
i wygasania walki klasowej, jak 
twierdzili bucharinowcy i inni zdrnJ· 
cy, lecz do jej zaostrzenia. Wróg kla 
sowy uciekał się do najbardziej de· 
sperackich środków i metod walki, 
aby zapobiec swej zagładzie, lub cho­
ciażby odroczyć ją. 

Taki sam proces zachodzi obecnie 
w krajach demokracji ludowej. 

Uwzględniając doświadczenia 

WKP(b), partie komunistyczne tyt:"h 
krajów prowadzą zdecydowaną w:it. 
kę ze wszystkimi wrogimi siłami. 

Dają one odprawę wszelkim próbom 
zepchnięcia ieh z drogi walki klaso­
wej na drogę współpracy klasowej z 
lrułactwem i z innymi elementami 
kapitalistycznymi. 

Towarzysz Stalin w „Kr6tkim Kur 
sie Historii WKP(b)" pokazuje, jak 
imperialiści usiłowali wszelkimi 11· 
łami i środkami zniszczyć, lub e~.:>­
ciażby podważyć nowe socjalistyczne 
stosunki w ZSRR. Prowadzili oni In· 
terwencję wojennlł i blokadę gosp1> 
darczlł ZSRR. Organizowali szkod· 
nidwo i sabotaż kułacki, prowadzili 
działalność szpiegowsklł I dywersyJ• 
nil. Trockiści, bucharlnowcy l Inne 
wyrzutki ich pokroju byli świetnym 
narzedziem dla wywiadów imperiali· 
stycznych. Maskujlłc się ł zachowu­
jąc dwulicową postawę, eł nikczemni 
zdrajcy przekształcill sio ,.. bandę 
faszystowskich najemników, dywer· 
santów, szpiegów i morderców. 

uczy nas czujności tk. I t h. "k • 'dl I me w e y moze wype1mc swą ro ę J 

ll'o wytyczyć linię działania. b1st~ry~zną "'. lf alce o u~1cestw.1e1pe sad o partii P• ow11«lzi nieuchronnie 
Stalin udowadnia przekonvwująco kap1tahzmu I zbudowanie !IOCJahz· do porażki. 

I niezbicie, <'O oznaczają takie tezy! I mu, jeśli stanie się ona rzeczywiście 
marksizmu-leninizmu: ,,Aby nie o- p·zouującnn, świadomym, zorgani- W „Krótkim Kursie Historii WKP 
mylić c;ie w polityce, nnleży patrze~ I r:owanym oddr.iałem klasy robotni· (b)" Stalin wskazuje na fakt,_ te par 
napr~~d, a nie _wstecz", „Aby :tar.!. czej, u którego podstaw organiza· t1a bolszewików wzr~ła, okrzepła I 
nmyh~ s~ę "' poh~yce, tne~a b!ć re- I cnnych leżeć będą zasady centraliz- .zahartowała się w walce z rozmai· 
YohtCJ1M11c;t1ł, a me refo~!'1!'lUt • mu demokratycznego. Partia jest tymi partiami drobnomieszcz:..ńc;kiml 

WKP(b)", Jeśli nie boi się krytyki Takll samlł drogą zdrady i za.- jest w dzisiejszych czasach przeni­
i 1amokrytyki, jeżeli nie zatuszown· przaństwa poszła obecnie klika Tito. kliwa czujność i bezlitosna postawa 
je hł\~J(Jy i braków w swej pracy, Przeszła ona do obozu imperializm:i w walce ze wszelkimi knowaniami 
Jeiell uc1y J wychowuje kadry na wroga. Uczy nn• tego ,,Krótki· Kura 

. Pridcz~s •. s;:dy ?Po_rtumsc1 "'.szystr najwyższą forn111 organizacji klaso· i ich agenturą. Historia WKP(b) 
k 1th n.a.P<:-t i . odcieni, poczyn::iJą_c ocI I wej proletariatu, powołaną do kie- jest historią walki rozgromienia 
Kv.ut ky_ 1.'>Jt'O 1 Bernstemll; a konczq.c' wania wszystkimi innymi formami eserowców, mien!tzewików, anarch!· 
na w~połcze.sn:H·h praw1cow_ych so-1 J·en·o or"anizacji. 
c2al-dPmokrntach, g1os:r.ą pokój kia-- „ 0 stów, nncjonalio;tów i ich agentury 
sowy rr 1ędzy robotnikami a kapita· Partia proletarlntu powinna ber.· wewnątrz partii ekonomistów, 
hc,tami, „Krótki Kurs Historii 'WKP u.;;tannie wzmacniać s" ą wi~ź z ma: mien.~zcwików1, trockistó"I• buchad­
(b)'', opierając się na zasadniczych san,: robotn••rnw. i w~~Y~~k~c~ lud·~, nowców i odchyl~ńców nacjonali· 
tezach teorii marksistowsko-leninow- prn1:r. ·N:miaen.rnr. zwar.osc 1 zela:r.nlł stycznych. Bez rozgromienia tych 
skiej i na. doświadczeniach partii : dys~YJllinę w swyd1 szeregach. Par· parlii i ugrupowań, walczących o U· 
bolszewickiej uczy komunistów 1 ti ;\ bolszewicka odniosła swe " ·ielkl! tl'zymanie, a po Rewolucji Listopa· 
wstystkich krajów, jak n:ile:T.y pro- I zw:rcię:;twa w wakt> o zlikwidowanie dowej - o restaurację kapitalizmJ, 
wadzić nieprzejednaną klasową poli- ka11italizmu i z!-:udowa11ie socjaliz· zwycięatwo rewolucji socjalistyczne) 
hkę proletariacką. Nie nale;iy ir.a- mu, dl>1tcgo. że przestrzegała ona i zbudowanie społeczeństwa soejall­
n 1 I 1 I I I 11 n TI H ,11.1,om .1~1„1 ~ l.J '""····•·'''I ,14 1.'1 'I l„i,J• Ll:l •. 1 •1';1 1 1 1 lll' I 1 1 I 1 :11,11, li 11 I I IJ ;1,;1.!l''U :n·1·.t;;1,J l 1!;;1. J, 111'1 I •I' m 111:.ł ''H~U u l'J I I"!. li I' I I I ·I il "'' 

i reakcji i stała się szturmowym od· ""' bt~ilach ,.. pracy partyjnej, Jeśli U.· Historii WKP<.b)". Studiowanie h~ 
„ I bi""' " działem faszyzmu. bandą zawod<>-mie w poro naprawie. swo e ~Y· storil walki WKP(b) ze wszystkimi 

Dyktatura proletariatu 
- warunkiem 

zbudowania socjalizmu 

wych morderców, szpiegó'" i pro wo· 
wrogami marksizmu • leninizmu, ze 

katorów. Proces Rajka i jego wsp61- wszystkimi wrogami mas pracują. 
ników rozplątał kłębek zbrodni tych cych, pomaga w przyswajaniu sobie 
psów łańcuchowych imperializmu a- bolszewizmu, zwieksza czujność P<>­
merykańskiego. Proces Rajka P0· 1 lityczną komunistów i całego ludu 
tTderdził raz jeszcze, jak konieczna pracującego. 

WKP (b) wysoko 
proletariackiego 

W „Kr6tlclm Kursie Historli WKP 
(b)" Stalin dowodzi niezbicie, że 
droga od kapitalizmu do socjalizmu 
pro,n:dzi poprzez dyktaturę prole­
tariatu. Jako jedyna klasa konsek· 
wentnie rewolucyjna, proletariat jest 
twórc11 nowego społeczeństwa socja· „Krótki Kurs Historii WKP(b)" 
Jistycznego, kierownikient mas pra· odsłania rolę WKP(b), jako napraw· 
cujących i wyzyskiwanych, w ich wą) de międzynarodowej partii klasy ro· 
ce o socjalizm. Wladza państwowa botniczej. Od pierwszych dni swego 
w rękach proletariatu, je~t najważ. istnienia WKP(b) wysoko dzierży 
niejszym warunkiem likwidacji kapi· sztandar internacjonalizmu prolet.a. 
talizmu i zbudowania socjalizmu. riackiego. z honorem przeniosła ona 
Doświadczenie bolszewizmu świad· U.n u;tandar poprze.z ogień trzech 
czy, że proletariat powinien skorzy. rewolucji rosyjskich oraz pierwszej 

I stać z władzy w celu stłumienia o-
pom ze strony wyzyskiwaczy we- i drugiej wojny światowej. Zjedno--

1 
wnątu kraju i obrony z'"ycięskiej czyła ,ona w swych szeregach robot,. 
rewolucji socjalistycznej przed wro- ników wszystkich narodowości Rosji 

: J?iem ze\Tnętrznl'm '" postaci impe· i poprowadziła masy pracujące na· 
rializmu międzynarodowego, w celu rodów Rosji do wspólnej walki, prze 
wzmomienia soju'IZU proletariatu z ciwko wspólnemu wrogo~i. Pod kie. 
chłopstwem i innymi '"arstwami lu1J. ro'"nict~em bolszewików nar.>d ra·. 
ności pracującej, w celu zlikwidow3. 
nia klas wyzyskiwaczy, zbudo'"ania dzieck,i z honorem spełniał i spełnia 
społeczeństwa socjalistycznego I swą mISJ~ wobec międzynarodowej 
przejścia do komunizmu. klasy robotniczej. Zwycięskim bu-

Onierając się na doświadczeniu downictwem społeczeństwa komuni­
WKP (b), partie komunistyczne kra- stycznego ludzie radzieccy pobudza­
j{.w demokra<:-ji ludowej ze wszech ją masy pracujące krajów kapitali· 
miar umacniając w swych państwach stv. cznych d lki 1 · 
Jderowniczą rol~ proletariatu, dają 0 wa - o wyzwo eme. 
zdecydowaną. odprawę wszelkim pró· Bezinteresowna, braterska pomoc 
bom o'lłabienia kierowniczej roli pro- Z11<iązku Radtieckiego odgrywa do­
letariatu, wiedząc, że takie osłabie- nioslą role w pomyślnym przejśct.1 
nie prowadziłoby sprawę budownio· 

dzierży sztandar 
internac1onalizmu 
wami nacjonalizmu burżuazyjnego. 

„Krótki Kurs Historii WKP(b)" 
stwierdza: 

„Gdybyśmy nie rozbili odchy. 
leńców nacjonalistycznych wsze!· 
kiej maści, nie moglibyśmy wy. 
chować lullu w duchu internacjo­
nalizmu, nie moglibyśmy obronić 
sztandarów wielkiej przyjaźni na· 
rodów ZSRR, nie moglibyśmy 

t:budować Związku Soejalistycz· 
nych Republik Rad. „ 

Partie komunistyczne wszystkich 
krajów umacniają więzy międzyna· 
rodowej solidarności proletariackiej, 
Wiedzą one, ź1: tylko w ścisłym 90· 
juszu robotników wszystkich krajów, 
tylko w jednolitym froncie socjali· 
stycznym, z ZSRR na czele, możn:i 
obronić wolność i niezawisłość swych 
krajów przed naciskiem imperializ· 
mu amerykańskiego i osiągnąć .ZWf• 
cięstwo socjalizmu. 

twa socjalistycznego do nieuchron· krajów demokracji ludow ~j do socja· 
I l'cj zagłady. Geniusz Stalina wykrył lizmu. 

Stalinowski „Krótki Kurs Histo­
rii WKP<b)" uzbraja komunistó,v 
i robotników wszystkich krajów w 
zwycięskie doświadczenia bolszewiz· 
mu. Uczy on, jak nale7.y organizo­
wać zwycięstwo rewolucji socjali· 
stycznej, zwycięstwo socjalizmu. Im 
glęhiej komuniści wszystkich krnjów 
będą studiowaf doświadczenia WKP 
(b), tak genialnie ujęte i uogólnione 
przez Towarzysza Stalina w ,,Krót· 
kim Kursie Historii WKP(b)", tym 
wirksze sukcesy odniosą oni w wiei· 
kiej walce o triumf komunizmu 

„Kn: '.'d Kur3 Historii WKP (b)" został przeloż:>ny na języki różnych nar1>iltiw. Ksiąika t11- dla całej postępo 
wcj ludzkości stała sie skarbnic:J, J. której czerpie ona nauki, siły i pe'if ność w walce o socjalizm,. 

"' systemie demokracji ludowej jed. Lenin i Stalin uczą, że internacjo­
r..ą z ~o~m 1lyktatury prolet':'-riatu, nalizm proletariacki i nacjonalizm 
Umacm.a.Ją.c ten system, partie ko.. . . . . . 
mnnistyczne krajów EurOJlY środko-1 hurz~~zy.my lllti daJą się z sobą po­
wej i południowo.wschodniej prowa· godz1c. WKP(b) toczyła zawsze sta­
dza swe naństwa Im •ncializmorn.. nowczt walko ze wszystkimi przeja-

... 
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Liga Kobiet w iychlinie 
pracuje 'Z zapałem • 

Ostatnio przeprowadzony kurs 

l'f1' 269 

o czym przyszłe matki 
wiedzieć powinny 

Przy wielu Sta,cjach Opieki nad 
Matką. i Dzieckiem działają. pC)Ca~e 
dl~ kobiet cię!żarnych. Niestety, wiele 
kobiet nie docenia. jeszcze ich znacze. 
nia i udaje się do poradni dopiero 
wówczas, gdy ujawnią. się jak;eś po-

dl:wel 
Tvmczasem pn:eeie! tylko lekari 

jest· w stanie zakci6 odpowiednią. w 
danym wypadku dietę itp. . 

kroju i szycia nauczył nasze gospo­
dynie własnymi siłami zaopatrywac'.! 
domowników w tanią bieliznę, a pod 
czas trwania kursu, uczestniczki 
wykonały szereg obstalunków, co 
przyniosło organizacji pokaźne zys­
ki. Pieniądze te Zarząd Ligi Kobiet 
przeznaczył na odbudowę Warszawy 
oraz na budowę Centralnego Domu 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robot­
niczej. 

ważniejsze objawy chorobowe. Lekce· 
.:>li O li O li Oli Oli O li O li Oli Oli 011O11 Oli O li Oli O 11O11 O li Oli Oli Oli 0110 li Oli Oli O li ważą. natomiast niedomagania. powr· 

Obserwacje naukowe wykazały, ~s 
sposób ocli:Ylviania ei.ę matek. m8: ~uzy 
wpływ na zdrowie n1emowlęe1a 1 Jego 
odpornoś6 na choroby. Częst<> doda· 
tek witaminy - tranu, przet~·oró~ 
wapna lub innych śr<>dkć'v wzma;n:a 
jących, ma wpływ bard?.O dodatni na 
przebieg ciąży .i zdrowie noworodka.. 
Dlateg<> też należy dąży6 do tego, aby 
w.szystkie l;:obiety ciężarne pozosta.· 
wały pod !ltałą. opieką. pora?ni. O tym 
winny pamłęta6 wszystkie przyszłe 
matlti. 

Dźwignia postępu i rozwoju 
nie nieznaczne, jak lekkie obrzi;ki, 
brak apetytu, bóle lub zawroty gło· 
wy, próchnicę zębów itp. i :r; tymi 
przypadłościami nie zwraca~ sił} ·do Przekazując na te cele po 10 tys. 

złotych. 
~-------lmll--------

Ponadto przeznaczono 16.000 zł na 
biblioteki szkół podstawowych nr 1 
i 2 w Żychlinie oraz uszyto i ofia­
rowano 60 fartuszków dla dzieci 
przedszkola TPD w Żychlinie. 

r ac a uświadamiająca ~!:: ::~~~erszych poradni. 
Każda kobieta. powinna. od'Wiedzi6 

poradnię przynajmniej trzy razy w 
cią.gu okresu ciąży, bowiem w tym 
czasie konieczne jest badanie .stanu 

Urządzane często imprezy artysty 
czne podnoszą. świadomość społeczeń 
stwa, któremu dają godziwą rozryw 
ki,: kulturalną, a zarazem przynoszą 
dochód, który Liga Kqbiet przeznacza 
ne cele społeczne. 

Krajowa Narada Przodowmc Społecznych L.K. 

Pracami Ligi Kobiet l..-ieruje ob. 
ob. Aulick Zofia, Cecylia. Kołodziej­
czyk i Krystyna Kozarska. Te po­
myślne wyniki są dziełem zespolo• 
nych wysiłków. Członkinie z pełnym 
oddaniem i zapałem pracujlł nad pod 
niesieniem świadomości wśród ko­
biet, nad usunięciem zacofania, któ­
re zostawiły nam w spuściźnie san:i.­
cyjne rządy. 

W tych dniach w Warszawie 
odbyła się Krajowa Narada Przo 
downie Społecznych Ligi Kobiet 
pod hasłem: „Praca uświadamia 
jąca przodownicy społecznej -
to walka o pokój". 

Celem Zjazdu było: podziele­
nie się dotychczasowym.i doświad 
czemami, osiągnięciami i trud!­
nościami, ustalenie iplanu pracy 
na najbliższe miesiące, urządze­
nie pokazowych zebrań kół i od· 
praw, oraz praktyczne zaznajomie 
nie przodownic społecznych z pla 

F. K. nowaniem prac oświatowych i ..•• „ •.•.••.••.....•..••••••....................•..................•............................. 

Byłam na Krajowej Naradzie 

ideologicznych w poszczególnych 
kołach. 

W naradzie wzięły udział przo 
downice. społeczne i aktywistki 
wojewódzkich organizacji Ligi 
Kobiet, w liczbie ponad 500. 
Obrady zagaiła gen. sekretarz 
L. K. - Zawadecka, podkreśla­
jąc wie1ką rolę kobiet w walce 
o pokój i odbudowie kraju. 

pracę przodownic społ., pracują- nerek, serca, płuc, uzębienia. i ust.ale· 
cych w 11 Dzielnicach Łódź li- nie przez lekarza, czy istnieją. wa.­
czy 3.380 przodownic społecz- ranki do odbycia normalnego pori;du. 
nych, w tym: 3.274 działa w za- Nie mniej ważne jest uzyskanie 
kładach pracy, 78 w Kołach tere wskazówek, jaki tryb życia i sposób 
nowych i 28 w Kołach gosp~dyń. odżywiania jest w danym wypadku 

Nad sprawozdaniami rozwinęła najodpowiedniejszy. Na. ten.. it&mi;i.t 
,istnieje wiele przesę.dów - r-Owme 

się ożywiona dyskusja, dużo, jak przy pielęgnowaniu niemo· 
Po zamknięciu dyskusji przy- wlęeia. 

stąpiono do premiowania najlep- Niektóre „dqAwiadczone<• 01ioby 
szych przodownic społecznych. twierdzą., że w okresie citżY należy 

O organizacji pracy przodow- odżywia6 slę ba.rdzo obficie - za sie­
nie społectnych wygłosiła refe- bie i za dziecko - pić co najmniej 2 
rat podczas popołudniowych o- litry mleka dziennie itp. Inne nato· 
brad w drugim dniu Narady kier. miast zalecaj!!- - należy pić jak naj-

0' · LK z mniej plyn6,T, by por6d był l.ekki. 
Wydz. Kult. sw1at. - o- - Twierdzą. też, że w tym okresie ko 
fia Sobierajska. bieta powinna. jeM to wszyi<tko, na. CJ 

Krajowa Narada Przodownic tylko ma ochotę, gdyż sam organizm 

Przodownic Społec~nych 
Dwa niezapomniane dni w Warszawie 

Aby podkreślić udział kobiet 
w ogólnokrajowej akcji na rzecz 
pokoju, uczestniczki Narady po 
stanowiły wydelegować przed­
stawicielki na obradującą równo 
cześnie w Warszawie, Konferen 
cję Obrońców Pokoju. Referat o 
zadaniach przodownic społecz­
nych wygłosiła wiceprzewodni­
cząca Zarządu Głównego L. K„ 
dr. Wasilkowska. 

„Mobilizacja najszerszych mas 
kobiecych do walki o pokój 
wymaga usilnej pracy wychowa­
wczej, w której szczególnie waż 
ną rola przypada przodownicom 
społecznym. Ich zadaniem jest 
uświadamianie kobiet co dzień, 
oraz zwiększenie udziału kobiet 
w .pracach przy budowie Polski 
Ludowej". 

Społecznych - to jeden z przeja wie najlepiej, ezego mu potrzeba. 
wów szeroko zakrojonej i logicz Niektóre z tych o~oh „do~wi.a.ftczo· 
i:iie pomyślanej działalności Ligi nych" utrzymują. nawet, że w cza~ie 
Kobiet, pragnącej dotrzeć do ciąży nie wolna leczyć zębów, powm· 
wszistkich ogniw naszego życia no się jnk najwięcej leżeć - wspo­
społecznego minajn. też o tym, że mycie jest !zko „.„ ........ ...;..... ••••...•......•.•.•• „ ..•.••.•...•.. ; ......•• „ ............. „.„ •••• „ ........ „ ....... „ ....... „ .......................... „ 

Szybko mknie pociąg pośpieszny I dzień Warszawie. Przyglądam się 
Łódź' - Warszawa. W wagonie z żywemu, pełnemu słońca i zieleni 
napisem: „Zajęty dla Ligi Kobiet miastu - miastu wspaniałych per· 
....:. Łódź" - panuje nastrój podniece spektyw urbanistycznych, ;. jedno­
nia i wyczekiwania. Delegatki oma cześnie miastu, które z pietyzmem 
winją między sobą, jak ująć na na- z&cbownje swe zabytki historyczne t 
radzie różne zagadnienia, jak przed· wartości<lwe okazy dawnej architek· 
stawić swą pracę, osiągnięcia i zd~ tury. „ 

bytc doświadczenia. Wieczorem w Teatrze Kameralnym 
Ale oto i Warszawa. Na dworcu oglądamy „Wiosnę w Norwegii". 

wita nas transparent z napisem „\Vi Sztuka mocna i doskonale wysta· 
tamy przodownice społeczne Ligi wiona. Smutna była ow-a wiosna w 
Kobiet". Czekają na nas członkinie Norwegii w 1943 roku, kiedy cały 
"·arszawskiej L. K., które opieknjl} piękny kraj fiordów zajął hitlerow· 
się nami s siostrzaną troskliwością. ski najeźdźca„. 

Wygodnym troleybnsem udajemy Zwiedzamy dziś Trasę W - Z. 
się do Klubu Oficerskiego przy Alei Autobusami udajemy się na Pragę, 
I .Ann1i Wojska. po1ukiego, gd.rie od- by wjechać na trasę przez Most 
bywać się będzie narada. śląsko·Dąbrowski. 
Pięknie udekorowana !!ala ,nad try Piękno Trasy W - Z - ten wspa 

bunlł symboliczny gołąb pokoju i na niały wyćzyn naszych budowniczych, 
pis: „Pokój zwycięży". wprawia nas w zachwyt i podziw. 

Nastrój na sali podniosły, atmo- Piękny jest Mariensztat i pię!my jest 
sfera pełna skupienia i powagi. ~łac Zamkowy s wyniosłla Kolumn4 
1. trybuny pada okrzyk „Niech żyJe Zygmunta. I schody ruchome dostar 
solidarność Oboim Obrońców Poko- czaj!} nam emocji. 
ju", „Niech żyje przyjaźń Polsko· Na Grochowie odwiedzamy przo­
Radziecka" - okrzyk powtórzony downice społeczne, pracujące w Fa· 
przez setki zgromadzonych na sali. bryce Przetworów Gumowych (daw 

Krajowa Narada Przodownic Spo- niej Rygawar). 
łecznyeh - rozpoczęła obrady. Na 381 pracujących tam kobiet Jest 

Na twarzach uczestniczek malu)e 381 członldn L. K„ a 36 z nich to 
11łę skupienie i uwaga. Pilnie słucha przodownice społeczne. 'fe przodow 
Jł a nawet notują wypowiedzi, by nice społeczne są zarazem przodow· 
nic nie uronić z cennych i bogatych nicami pracy. Plan produkcyjny wy 
doświadczeń, zdobytych w pracy. J<onano z poważną nadwyżką. Dyrek 

W przerwie idziemy na obiad do cja Fabryki wyraża się z pełnym 
atołówki M. B. P. Piękuie choi! uznaniem o zawodowej I społecznej 
skromnie urządzona sala, - to do- pracy kobiet. 
wód jak starannie Zjazd został zor· W drugim dniu obrady toczą si~ iy· 
ganizowany przez Zarząd Główny wo, czas nagli, a musimy sobie je-
1. K. szcze niejedno powiedzieć, ustalić 

Przy stolikach słychać uwagi ł ko ·wytyczne pracy przodownic społecz· 
mentarze na temat sprawozdań przo 11ych na przyszłość. 
downie społecznych - nie tracą cza I przyrzekamy sobie - ,,zanieść w 
im nawet podczas obiadu. ś1odowiska prawdę o naszej rzeczy· 

Z grun nczestniezeli; narady, uda wistości, prawdę o kobiecie polskiej, 

„Obecna narada pozwoli 
nam ocenić wyniki pierwszego e­
tapu działalno~ci przodownic spo 
łecznych i sformułować wytycz­
ne na iprzyszłość". 

Następnie przedstawicielki po 
szczególnych województw, złoży­
ły sprawozdania z działalności 
przodownic społecznych. Sprawo­
zdanie z terenu Łodzi składała 
kol. Sulej - odpowiedzialna za 

Własnymi siłami· 
same to zrobimy 

Jf eie do Łazienek, a po drodze przy budującej szczęśliwą przyszłość w no Niezbędnym sprzętem w· każdym. 
glodam sio piękniejącej .z dnia na "'Ym ustroju". kobiecym pokoju jest toaletka. Me.-

_____ bel ten wykonać możemy ze starej 
NJ!:§Ze porad•rt ""'0Spodars•ie skrzyni, lustra i kretonu. Skrzynię 

" ~ obijamy kretonem, sporządzamy z Wiele gospody]\ zapomina. o wypo!a 
telli.'11 p-0miesz.eze:6 louchennyeh w krze 
sla.. .A przecież az.ereg ezynności, :r.wią 
zam.ych .r; przygotowaniem posiłków 
możemy wykona6 w pozycji siedz:}ooj, 
np. obiera.ć ziomnia.ki, skrobać jarzy· 
ny, .zagniatać ciasto, prasować Hp. 

Jeśli chcemy wykonać większoś6 
prac, zwią.zanych z codzien.nym sprzą­
ta.niem naszego mieszkania. bM: na.d-

mi~rnego zmęczenia. posługujemy się tegoż materiału firaneczki, dorabia­
szczotkami -0sadzo.nymi na. długich ki my do, niej nóżki i ramkę, w której 
ja.eh. Wł:t,ciwe n.arzędzie pra.cy po- zostanie umieszczone lustro. W spo­
ZWQli nn.m na. wykonanie takieh czyn rządzeniu tego sprz~tu potrzebna 
naści, jak s:ioro'IVlLnie podłogi, -0m.iata będzie pomoc fachowca, ale używa... 
nie dywanów, zamiatanie podłóg itp. jl')c najtańszego surowca, wykonanie 
w pozycj~ stojącej, bez schylania się takiego mebelka będzie stosunkowo 
i bóht w plecach. Na.wet. i l§m.ietniez· 1aało kosztowne. Model toaletki wt· 
kn. powinlll8. być zaopatrzoJJ& w długi dzimy na zamieszczonym tu rysun-
uchwyt. ku. 

A. Makarenko 

Wychowanie w rodzinie 
(Dalszy ciąg) 

.Jeżeli dziecko ma już jedn.ą. lub Aby dziecko rzeczywiście Slf ba.'1'11-j r.~ożenia, ~adz:my rodz.iecm. posia.ra6 
dwie zabawki mechaniczne, nie trzeba. łO, tworzyło, koDStruowMo, kOmb:lno- ~ę nap~aw16 polsma~. :i:abawkę i 
kupować ieh w:ęcej. Dodajcie do tego wMo. teby nie przerzu~ał() si@ ch~ty n:gdy me wyrruceć J6J przedwczcś· 
jaką..ś łamigłówkę i nie żałujcie ma· cznie o~ jednego za.jęcia do drugiego, me . . 
terio.łów różne()'o gatunku - i oto lecz kazdą czynność doi:jil-iwadzuo do W zabawie trzeba. zostam6 dziecku 
królestwo zaba.;ek jest gotcrwe. kol1ca.. teby każda zaba.wka była. dla. możliwie największą &wobodę działa.· 

Nie trzeba. wcale, a.by z.a.ba.wek by- dziecki rzecza, ma.ją.eł wa.rtość WY'· nia, leci tylko !8k długo, . ja.k ~g~ 
ło dużo, aby dziecku rozbiegały sif ratną: nalefy więc Jł szanować i za!mwa. toczy się. norm11;1111?. J'ezeh 
'CCZy na wszystkie stromy, aby gubiło strzec. dz1e~kl) zna.l:i~ło się w. J&J?chś. trud· 
się w ich obfitości. Dajcie mu ich W królestwie zabawek trzeba zaw- nośc1aeh, za.ba_wa . ko~J?1lkuJe 111~ za· 
niewiele, ale się postarajcie, aby dz:e sze przestrzegać porzą.dku, po skoli- nadto lub &taJe si~ JUZ zbyt na.wną., 
cko umiało zorganizować z tego zaba· czonej zabawie wezystko ',1P~zą.tną.~. a .przez to ~ało interesuj~, trzeba 
wę. A następnie obserwujcie, przysłu Nie wolno i)SUĆ :r:abawek . .Jezeh to. się dzie~ku ,POf!iJ1esz.yć z po!11~?ą.. e?ś pod 
chujeie się niepostrzeżenie jego igrasz jednak zdarzy, należy je napraWUt6, po-w1e?-z1eć, pod~ną~ ~;ue§ cie~aw~ 
kom, postarajcie się, aby samo zdał<> w trudniejszych wypadkach przy po- pyt.a.?'1e wprow~dz.'6 J1Lkiś nowy rn.te· 
sobie sprawę z jakiegoś braku i za.- mocy rodziców. r~:ią.cy mo:IAm~ł, a czasem wziq.6 
pragnęło go uzupełnić. J'eźeli kupi· Szczególną. uwagi} trz&ba. :r:wrócić. ud..,iał. w za.ba:wie. 
liście ·mu ko~~· i1 ąziee~ .z u.chwy- a. stosunek d:ńe.cll:a. do zabawki. x;e.- Takie llf ~J,ne ł.orm7 J!:!e~od, eta-
tem snuje plany przewozerua, to zro· powinno jej psu6, powin.ru> jł lubić, so~ab.ych w ~łel"'ft'Yzym ()'Kresie. 
zuminłe, ie będzie mu prak?w~o ale nie mo:i;o martwić się bez końcia, (dalszy ci11g :nastf}pi.)' 
w6zka lnb powozu. Nie l§p1eszc1e •1ę jeżeli s:~ zabawka. popsuje lub pola· 
:r: kupowan:em tej za.bawki. Postaraj· mie. Cel będzie osiągnięty, jeżeli 
cie się, aby dzi'!cko zrobiło ją. samo dzieck<> napra.wdę przyzwyczai. si' 
z pndełeczek, szpulok ezy tektury. uważać siebie za dobrego gospodarza, 
.Teźeli zrobi sobie taki wózek, dosko· nia będzie l~k.ać się drobnych niepo­
nale: cel Z<>stał osiągn'~ty. .A.le je- wodzeń i będzie czuć się na sił.a.eh z.a. 
żeli potrzeba mu ich więcej, ~ie ma. radzić biedzie. Ojciec i matka winni 
konieczności, aby i drugi rob.ło sa.. przyj§6 T. p<>mocą. dziecku w takich 
mo; drugi można mu już kup16. wwadkach, podtrzymać je w r.mar-

W zabawie dziecięcej trzeba cstąg-

1 
twien,iu, p!'zytoczyć powody, że po· 

nać następująee cele, jako nl\jwamie-j- myslowo§6 i 5tflrania za.~zo mogą. po. 
sz"e: prawu sytuację. Wychodz..1e z tego 

dla 
Moje wrażenia z kursu 
przewodni~zącgch kół L. K. 

„.„„ ....... „ •.••...•..••. „ .•...... „ .•.....• 
' Przygotowujemy się do zimy 
Białe, ścisłe gl6w~i kapusty cezy. 

ścić z wierzchnich brudnych liści, wy 
kroić gł4b i posr.atkować jak najcie­
niej. Układać ją warstwami "\.V dębo­
wą, uprzednio dobrze ~'YJlarzoną becz 
kę, której dno należy wyłożyć czysty 
mi liMmi, obranymi z gló\ve'k. 
Kaidą ułożoną w beczce warstwQ 

kapusty dobrze osolić. Między kapu­
stę układać możemy plastry marchwi 
i drobne jabłka. Podnosi tet smak ki 
szonej kapusty dodanie nie,vielkiej 
ilości kopru. 
Wkładane do beczki warstwy kapu 

sty należy mocno ubijać drewnian~ m 
tłuczkiem. Im ściślej kapusta nbi~,a, 
tym lepiej się przechowuje. Nadmiar 

W miłym koleżeńskim nastroju od I Zrozumiałyśmy, że droga postępu, soku należy odlewać. Napełnioną be· 
bywały się wykłady na ostatnim kur którą kroczymy, walcz.ęc z ciemnot4 czkę przykryć wygotowaną płóciennt 
sie dla przewodniczących Kół w Io· i wstecznictwem, jest jedynf :!łusz· ścierką, na wierzch położyć drewnia-
kalu L. K. Dzielnicy śródmieście. nl.l drogą, prowadZl.lCł do szczęścia ny krążek i przykryć kamieniem. 

Prelegentki w sposób bardzo intere całej ludzkości. Powierzchnia zakiszonej kapusty 
snjący omówiły aktualne zagadnie· To wszystko, co słyszałam, posta powinna być zawsze pokryta sokiem. 
nia polityczne. ram się przekazać moim koleżankom Gdy na powierzchni kapusty wytwa-

Słuchając wykładów uświadamiały z Koła, aby sobie dobrze to uświa-,rza się pleśń, należy ją dokładnie usu 
śmy sobie ogrom zadań, jakie stoJą domiły i wysiJkiem swym na odctn· nąć, ścierkę wyparzyć, deseczkę u­
przed kobietami, a jednocześnie czu ku pracy w naszym przedsiębior· myć. Raz na tydzień powinno być 
łyśmy wdzięczność dla naszej demo· stwie przyczyniły się do podniesie-ldenko umyte, a ściereczka wypłuka-
kratycznej Ojczyzny, - za pełnie nia dobrobytu naszego kraju. na we· wrzącej wodzie. O zmyciu ka-
pra w dla wszystkich, za troskę o · mienia również nie na)eży :r;apo-
kulturę i dobro szarego człowieka. Z Komorowska mnieć. · 

Andrzej FiąiCYWdcz B1ezrukow s1e­
dZiał w swym Partgabinecie ~gabi­
net partyjny) i - wstyd powledz.ieć 
- nudził się. Do wieczora, kiedy o 
porady przychodz:li członkowie par­
tii, było jeszcze daleko, a młodZ:eż 
jakoś doń nie zgłaszała się. Bolało 
serce starego komunistę, że mbde 
pokoleniie nie docenia sprawy szko­
len:ia ideo.logicznego. 

ideolog!cz.nego? Aaa„. ożyw.:.ł się na- ·n „ t k 1g A "' - To według ciebie - zar,iytał 
gle. Proszę, proszę, siadajcie, młody = • 11 t. o o w ro u T °" = srogo Komsorg - możemy już być 
towarzyszu. Co dla was jest nie- :J" · zupełnie spokojni? To według c:e-

- Do stu dwudziestu dociąga­
łem. 
. - To, to, właśnie. W.idać osłabi­
łeś swoje tempo, zapomniałeś, że 
Niemcy podchodzą pod Moskwę. A 
czego uczy Histor!a WKP (b)? Tego, 
że rosyjska klasa robotnicza w mo­
mentach największego nlebezpie„ 
czeńs.twa JPOdwaja swe wyslłk:L Ro­
bi to i teraz, a ty? Zdemobilizowa­
łeś się. No pewnle, jak się v..sze, że 
można być pewnym zwycięstwa, to 
można czasami i pofolgować so!)fo, 
prawda? 

Uspraw:edl'!.wiał jednak młodzież 
sam przed sobą. Cóż robić - my­
śl.al - sezon budO'Wll.any w. całej peł­
ni. Wmoszą s·ię nowe obiekty. Sta­
lin rozkazał, żeby do pierwszego paź 
d:z:iernika wszystkie roboty budowla 
ne i montażowe zostały już zakoń­
czone. Starają się młodz!, po dwa­
naśc:.e godrz:!n bez od.Poczynku pra -
cują, :i:obowiązainia wykonują. Tak, 
ta'k - dzielna ta nasza mlodz.ież. 
~toś zapukał nieśmiało do drzwl. 
- Wejść. 
Wszedł młody chł~ak w kombi­

nezonie, uwalanym tynk!em. Pod 
pachą t.rzymał coś zawinię<tego w ga 
zetę. 

- Ja, Andnieju F.:11powlcz.u, w 
sprawie tego, no, kollS(pektu, we­
dług.„. no„. bistor.ii WKP (b). 

Biez.ruko:w ze zdumien~a zdjął o­
kulary. 
~ W jakiej s,prawie? Szkol~nia 

jasne? Zarrraz my to wszystko wy- H1'stor1·a WKP (b) pomogła do zwyc1'ęstwa bie przestało już lstn!eć kapitali-
jaś.n'..my. . styczne okrążenie? Tak nle wolno 

- Eee, na raz.ie wszystko jasne. rozumować. Burżuazja stale będzie 
Nasz Partorg nam pomaga. Chcia- płynie. A jaka, to już sam pomyśl. się one przed.c:taw.łaly. Jedne byly czyniła próby Wprowadzenia w na­
łem tylko ~rawdzić, czy dobrze I przychodź częściej. . oprawne w pap'!er - inne nie, jedne sze szeregi swych agentów. A prze-
kor.spekt prowadzę. Uścisnął mu rękę i odprowadził były pisane w solidnych brulionach cież teraz wojna„. Trzeba być je-

- Ano, pokażcie, pokażcie. do drzwi. - inne w zwykłych zeszytach s7.kol sz.cze czujniejszym. I tej włtlnie 
Wzia.ł z rak komsomolca gruby - Powiedz innym towarzyszom, nych.„ Nie brakło jednak ani !ed- czujności uczy nas Historia WKP:b). 

brul.:on i otv;orzywszy go, uśmfoch- niech przychodzą do starego pora- nego. Tak się więc przedstawia sprawa. 
nął się z zadowoleniem. Ę{onspekt dzić się. - No, towarzysze - zaczął KQm- A ty „możemy być spokojni"„. ,.Po­
był prowadzony starannie, czysto :. - Naq:iewno przyjdą, Andrzeju F':- sorg - pokazywałem wczoraj wasze prostu spać, jak aniołeczki niewinne. 
przejrzyśc:ie. zrobil jednak srogą mi l.ipowiczu. Jeszcze dziś wybierają s:ę konspekty kierownikowi Partgabine Ech, ty„. 
nę i oświadczył: do was. tu. Powiada, że znacz.nie s:ę popra- Zdruzgotany Kola nie odezwał s:ę 

- Marginesu nie robicie, tow,1rzy I przychodzili. Już nie uskarżał s;ę wiły, a wiecie, jaki on jest ws·ma- ani jednym słowem. 
szu. A margines - to powaina na nudy kierov."Ilik Partgabinetu, gający. Tylko ty tam, Kola, coś me - Albo ty, Wasia - ciągnął bez-
rzecz. Na marg.ines!e, wiecie, należy tow. B:ezrukow. Po k'.l.kunastu k0m tego„. Błąd polityczny popełniteś. litośn:e Komsorg - z.rdhiłeś sobie 
notować osobiste spostrzeżenia, uwa somolców codziennie przychodziło Wybrał odpow.iedn.i zeszyt, otwo- taką notatkę: „Czytając ósmy MZ-
gi, analogie, jakie wam się nasuwa- do niego na konsultacje. rzył i zaczął wodz;ć palcem, sz.uka- dział nabrałem jeszcze glęb57.eg~ 
ją„. Bo inny weźmie, p17,eczyta, coś * '* '~ jąc potrzebnego miejsca. przekonania, że wojnę z Niemcami 
ta."11 zapisze w zeszycie dla pamięc: i Komsorg (kierownik grupy kon1So - A ty co się z palcem do zeszy- wygramy. Jeśli wtedy dal.ikmy :-a-
gotów, po,v.!ada. Figa z makiem! molsklej) 105 Odcinka, Wan!a Kła- tu pchasz - mruknął wspomniany dę czternastu państwom interwen­
Analog:e, analogie trzeba prz<:pro- puchin, tuż przed gwi.zdk'.em na o- Kola. Palec - wiadomo, rzecz bru- cyjnym, to tymbardziej pokonamy 
wadzać. To nie jest taka sobie po- b:ad, obszedł wszystkich swych kom dna, cały zeszyt mi zapnćkasz. jedno, bo przecież teraz j"!siteśmy sii· 
wiedzmy, historia, jak historia sta- somoJ.ćów. Povriedz!ał :im, że z.amó- - Masz rację, przepraszam. Ale nlejsi". 
rożytnego Egiptu. Przeczytał ją raz wił w stołówce obiad dla nich w oto już znalazłem. - Lekkomyślnie wyciągasz wnio­
- dru!ti zapamiętał jeśli pamięć do pierwszej kolejce, dzięk;, czemu bę- „Jak to dobrze, że obecnie w na ski, towarzyszu Orłow. Ileś w tym 
p!suje i 'wyśpiewał 'przed profcso- dą mogli w czasie przerwy prz~pro- szej partii nie ma już miejsca dla tygodniu normy wyrobi!? - zapy­
rem. Tu trzeba bracie mózgiem ru- , wadzić sem:nanium z ósmego wz- róinych Trockich :. Kamieniewów. I tal n!espodziewanie. 
szyć. Dlaczego' parti~ taki nacisk dz:ału Historii WK.P (b). I Przynajmniej mamy pevvność, że nie - Sto dwa procent. 
kładzie na studiowanie Hist::irii UsiedH na trawie. Przed Komsor- ma wśród nas zdrajców i mo±Amy - A ile wvrab!ałeś w zeszłym 
WKP (b)? Bo z niej nauka ! na dziś dem leżał stos konsoektów .. lł6ż.nie uracować sookami•'~, :niesiącu? 

• 

- Co się wygłupiasz - od'!,)alił 
zdenerwowany Was.ia - .wiesz prze­
c:eż, że mój ekskawator był w re­
moncie. 

- By! w remoncie. A czy przypil­
nowałeś osobiście, żeby wszystko 
z.robi!: jak się należy? Nie. Ode!>ra­
łeś maszynę, wsiadłeś' na nią i masz 
teraz - „sto dwa procent". Pos:edź 
teraz nad nim po god?Jlnach pracy 
i zobacz co mu brakuje, napraw, a 
znów zaczniesz wyrabiać sto dwa­
dzieścia procent. 

- My ci pomożemy, Wasia, „_ o­
dezwali się dwaj koledzy eksk!lwato 
rzyścl. Zostan~emy zaraz po pncy. 

- Pomóżcie mu. Tego też uczy Hl 
storia WKP (b). Solidarność jest si· 
ła klasv robotniczej. 

a. KUmczak. 
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Braao, qn1ina Oporówl 

W 471. proc. wykonano plan 
kontraktacji. rzepaku 

Dzięki dogoij!tJm warunkom, jakie 1tzyskali gospodarze kontraktujący 
nepak na rok 1950 (zaliczlci, przydziały oleju i td.), a także dzięki uświa· 
tfomieniu chłopów mało i średniorolnych naszej gmiriy, pian kontraktacji 
rzepaku ozimego wykonany został w 471 procentach. Zgodnie bowiem 
s pierwotnym planem gmina nasza miała :z;akontraktou;ać 20 ha rzepaku. 
Natomiast zakontraktowano 94,25 ha. 

Pr:;yldad gminy Oporów $wiadczy o tym, że wśród chłopów mało 

i &redniorolnych coraz to popularniejsza staje się uprawa roślin przemy· 
slowych, a także akcja kontraktacji. Przyc:ynia się to do wykonania plami 
gospodarki i wzrostu dobrobytu kraju. 

Korespondent „Glosu Chłopskiego" 
I. Jak. 
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Dzi§ wszqscq chłopi ftlalo I !łredniorolni 

wezmą udział w obchodach i akademiach 
organizowanych z okazi i Miqdzynarodowego Dnia Pokoju 

światowy Kongres Obrońców 
Pokoju wraz z Swiatową Fede­
r·acją Związków Zawodowych 
ustaliły, że 2 października bę­
dzie obchodzony jako Międzv­
naradowy Dzień Pokoju. 

W tym dniu cały lud pracują 
cy na świecie zamanifestuje swą 
wolę obrony pokoju przez u­
dział w pochodach, akademia .h 
i manifestacjach. Stwierdzą oni 
yv ten sposób, iż stoją niezłom-

nie na straży pokoju. 
Również i my, chłopi. Od~·y 

dzonej Polski · Ludowej zade­
monstrujemy w dniu 2 paździer 
nika swoją solidarność z oho -
zem walczącym o pokój z siłami 
postępu i pokoju ze Związki~m 
Radzieckim na czele. 
Demonstrując w dniu dzis;ej · 

sŻym, chłopi i robotnicy zdah 
sobie dokładnie sprawę, że o ,10 

kój trzeba walczyć. A walczyć 

będziemy przez zwiększenie pm 
dukcji przez organizację współ­
zawodnictwa pracy, wreszcie 
przez ofiarny wysiłek nad odbu 
.d?wą i rozbudową zniszczonej 
03czyzny. 

czo-chłopski, który jest funda• 
mentem naszej niepodległości i 
który przyczyni się do tego, 7.e 
kraj nasz stanie się jednym z po 
ważnych filarów w gmachu, któ 
ry zwie się Swiatowy Front 
Obrony Pokoju. 

A więc w dniu dzisiejszym 
każdy chłop, ,robotnik rolnr. 
młodzieżowiec i kobieta wiejska 
biorą udział w manifestacjach 
i pochodach. 

Czasy spekulacji zbożem ~kończyły się! 

Tak jak robotnicy miast, p.:;­
dobnie jak chłopi, w walce > 
pokój czynny wezmą udział s:.:c 
rokie masy robotnikó'v rolny .:l, 
fornali, traktorzystów itd. Przy­
czynią się oni do utrwalenia po 
koju przez zwiększenie wyd'lj­
ności z ha przez przedterminowe 
wykonanie siewów i planów go­
spodarczych. Jesień w sadzie 

Chłopi mało i średniorolni dużo zyskali 
• na wyznaczeniu stałych cen na zboże 

' Han.del zbożem przed wojną, I leżytej ceny, lwia część jego d-r 
%właszcza skup jego, był nasta- robku pozostawała w rękac!1 
wiony na wyzysk mało i średnio różnych wydrwigroszy· i brtdi. 
rolnego chłopa. Ogromna różni- Jakże inaczej przedstawia s' ę 
ca w cenach od miejscowoś~i dzisiaj skup zboża u chłopów. 
do miejscowości, od targu do Już samo ustalenie opłacalnej, a 
targu, a szczególnie spadek cen prawie jednakowej ceny na róż­
po żniwach i wzrost ich w okre· ne zboża w całym kraju, pod•T 
sie przednówka sprzyjały roz- walo możliwość spekulacji. Nie 
plenieniu się wielkiej ilości tzw. opłaca się przecież wozić z jed­
„kupców zbożowych", tj. róż- nego województwai do drugiego 
nych skupników - spekulantów. metra zboża dla 100 zł. różni.::r 
będących agentami spółek o:,- w cenie. Również nie opłaca -;•ę 
szarniczo - kupieckich. Chłop ::boża skupywać na przetrzyma­

Powiat łęczycki 

nie, kiedv wiadomo, że na przd 
nówku będzie ta sama cena e.> 
i w jesieni. 

Ot np. taki punkt skupu zbo· 
ża w Szamotułach w woj. po­
znańskim. Długi murowany 
śpichrz piętrowy. Przy śpichr::u 
rampa, prawie rówńej wysoko­
ści z wozem. Przerzucenie wor­
ka z fury na rampę nie przedsta 
wia trudności. Tuż stoją wagi 
dziesiętne. Sznur naładowanycl} 
'vo:ów jedzie jeden za drugim. 
Nie słychać targów ani żadny'cl1 

krzyków. W parę minut worki 
są przerzucane na wagę i zwaio· 
ne. Magazynier specjalista od 
kwalifikowania zanurza rękę w 
worek i bada ziarno. Jeżeli cho· 
dzi o żyto i owies takie badanie 
prawie zawsze wystarcza. Zbo· 
że jest przyjęte, za chwilę rolnik 
otrzymuje kwit i udaje się z nim 
do niedaleko położonej ka-;y. 
Cała sprawa trwa kilkanaście 
minut. Jeśli ziarno okazuje się 
zaniec:yszczone, chłop pod j .'Ż­
dża do wialni i na miejscu mo:e 
zboże bezpłatnie oczyścić. był oszukiwany na cenie, na 

kwalifikacji ziarna („bard;:o 
kiepskie macie zboże, gospoda­
rzu"), na wadze, jakże czę..;tc 
podtrzymywanej nieznacznie no 
gą, a w końcu jeszcze przy wv­
płacie nierzadko i na pienią· 
dzach. Kłótnie, krzyki a często 
bójki były zwykłym zjawiskiem 
przy takim handlu. Bicd:t\' 
chłop który musiał sprzedawać 
zboże, jeśli je miał odrazu po 
żniwach, najczęściej na podatk , 
nigdy n1e otrzymywał za nie na· 

zlikwiduie analfabetyzm 
Przy pszenicy i jęczmieniu, 

które są odbierane w dwu gatun 
kach czyli standartach, ziar -.o 
bada się jeszcze za pomocą wagi 
holenderskiej, która wykav.~jc 
ciężar gatunkowy zboża. Zależ· 
nie od ciężaru gatunkowego za„ 
licza się ziarno do I lub II stan 
dartu. \Y/ szystko to załatwia si~ 
szybko i bez mitręgi. 

Magazyny gotowe do przvjącia 
iakupionegó ·zboża ;t 

P.ZGS-y województwa łódzkiego 
zakończyły już dezynfekcję mły­

nów i magazynów zbożowych. Mia­
ła ona na celu zwal~ie szkodni­
ków ziarna i mąki, wołka zbożowe 
go, mlika mącznego i innych, 

Dezynfekcje przeprowadzały ko­
lumny liczące ogołem 300 osób. Na 
dezynfekcję zużyto 180 tysięcy kg. 
preparatów owadobójcrzych. 

W dni.u 12 września br. w sali 
pooiedzeń Powiatowej Rady Naro­
dowej w Lęczycy odbyła się kon­
ferencja, poś~ię~ona zagadnieniu 
zwalQZania analfabetyzmu na tere· 
nie tutejszego powiatu. W konfe· 
rencji wzięli udział członkowie Po 
wiatov;ej Komisji Społecznej do 
Walki z Analfabetyzmem, przedsta 
wiciele partii politycznych, organi­
zacji społecznych, przewodniczący 

Gminnych Komisji Społecznych do 
W.a~i .„ ~ha1fą.bety;miem, )Jurmi· 
strzowie i wójtowie, oraz po jed­
nym nauczycielu z każdej gminy. 
W konferencji wzięła udział przed­
stawicielka Wojewódizkiej Komisji 
Społecznej do Walki z Analfabe­
tyzmem; ob. Siedlanowska. 

Na zebraniu wygłoszono refera­
ty na temat dotychczasowej pracy 
na odcinku walki z analfabety­
zmem oraz o planach na przy­
szłość'. 

Nad wygłosrzonymi referatami 
rozwinęła się ożyv>o·iona dyskusja. 

Przy każdej świetlicy wiejskiej -

Koło Tow. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 

Na zakończenie obrad uczestni­
cy konferencji podjęli rezolucję, w 
której między innymi c.zytamy: 

My, członkowie Powiatowej Ko­
misji Społecznej do Walki z Anal­
fabetyzmem, Pełnomocnicy Miej­
skich i Gminnych Komisji Społecz 
nych do Walki z Analfabetyzmem 
i przedstawiciele nauczycielstwa 
zobowiązujemy s{ę: do dnia 22 lip~ 
ca 1951 zlikwidować całkowicie 
analfabetyzm na terenie pow. łę­
czy:!k-i0go i wzywamy :całe społe­

czeństwo naszego powiatu do współ 
pracy w tej akcji. 

Jeżeli teraz się pomyśli, że ta 
kich punktów skupu jak w S,:a­
motułach jest w całym kraju 
2800, Że nie ma miejscowości. 
którabv leżała dalej niż kilka ki 
lometrów od takiego punktu, 
dopiero się widzi, jakie korzv~..--; 
osiągnął chłop z ustalenia opła· 
calnych cen na :boże i planov.1ej 
~rganizacji skupu. · · 

Władze spółdzielni 

winny się zająć p11nktem spędu 
w Rzgowie 

W gminie Gospodarz, pow. łódz 
ltiego, spędy trzody chlewnej od 
bywają się w Rzgowie. O prakty­
kach kierownika tego punktu 
warto kilka słów pow· edzieć, z 
uwagi na to iż wywołują one obu 
rzenie i rozgoryczenie wśród chło 
pów. ,,, 

Ostatnio np. ob. Konstanty Ry 
gier ze wsi Prawda przyw~ózł na 
spęd swego tucznika. Przez dwie 
godziny chłop i „kierownik" „tar 
gowali" s:ę o cenę. Gdy wreszcie 
zniecierpliwiony gospodarz, nie 
chcąc brać ofiarowanych 104 zł za 
kg, za tucznika 142 kg, postano­
wił zawieźć go do 9omu, kierow 
nik punktu spędu zmienił ton i 
dał po 216 zł za kg. 

Zdarzył się też i drugi wypa-

dek. Romana Jurka z Guzewa 
przywiozła swego tucznika który 
ważył 135 kg i do tego był chu­
d_y. Dano za niego z miejsca 221 
Z1. be;; t:i~ · 

Chłopów sprawa ta bardzo za­
interesowała. Więc zwracają się 
do władz spółdziekzych z zapyta 
niem, dlaczego na spędzie trzody 
chlewnej w Rzgow e odbywa s:ę 
kumoterska klasyfikacja. Warto 
by nadm'enić, iż na spęd do Rzgo 
wa chłopi niechętnie wiozą swe 
sztuki, wolą raczej zawieźć je do 
Pabianic. 

Stały czytelnik 
„Głosu Chłopskiego" 

ze wsi Prawda 
(nazwisko i imię znane 

redakcji) 

Także spółdzielcy zatrudn.ic -
ni w GS-ach, ośrodkach maszy­
nowych i resztówkach na swoii:n 
odcinku pracy przez podniesie­
nie wydajności pracy, przez lep­
sze zaopatrzenie wsi w artykuły 
pierwszej potrzeby przez udzia! 
w demonstracjach, zamanifestu· 
ją swą wolę obrony pokoju. 

Chłopi samopomocowcy pr;:~' 
czvnią sie do utrwalenia pokoj" 
pracą na swoim odcinku. Bę· 
dzie ona skierowana w kierunktt 
organizowania nowych wzow· 
wych gospodarstw rolnych, w 
kierunku zakładania nowych ..,; · 
bliotek, świetlic, zespołów tea­
tralnych i sportowych. 

Wszyscy gospodarze mało i 
średniorolni, robotnicy PGR-ó <1 

pracownicy Spółdzielni Grr.in­
nych, chłopi samopomoco.wcy i 
młodzież ZMP-owska starać s1.ę 
brdzie na każdym kroku utrwa~ 
lać i wzmacniać sojusz robotP.i· 

Gałęzie jabłoni gną się pod obfito 
ścią dorodnych jabłek. 

Opoczno po raz irzecf1 •••. 

Znowu dzięki PZGS.owi 
gospodarze opóźnili sieV'!y 

W pierwszych dniach sierpni& 
Gminna Spółdzielnia Samopomoc 
Chłopska w :::Hawnie powiat opo· 
czyński zamówiła w PZGS 200 
kwintali żyta siewnego. Po dokona 
niu zamówienia Gminna Spółdziel~ 
nia ogłosiła wszystkim rolnikom. 
że w najb11ższ~ czasie otrzyma 
zboże, które będrtie rozdzielać po­
między mało i średniorolnych chla 
pó.w. Gospodarze ze Sławna przy­
gotowali odpowiednio ziemię do sie 
wów jesiennych i nil! starając się 
już nigdzie o zboże siewne czekali 
na przybycie żyta. Dnia ~3 vrrześ­
nia br. P:.6GS w Opocrznie raczył 
odpowiedzieć na zamówienie Gmin 
nej Spółdzielni. Odpowiedź donosi· 
ła że Gminna ::;półdzielnia w Sław 
ni~ nie otrnyma ziarna siewnego. 
W wyniku tego wielu go·spodarzy, 
którzy spodziP.wali się ortrzymać 

ziarno rze spółdzielni nie zaopatrzy 
ło się weń gdJzie indziej i opóź-· 

niło siewy. Winę za to ponosi w 
pełni PZGS w Opocznie, ponieważ 
nie zawiadomił wcześniej o swoJej 
decyzji ale utrzymywał lłilkudzie­
sięciu bhłopów w błędzie. Sprawę 

tę należy wyjaśnić i pociągnąe wm­
nych do odpowiedJzialności, 

S. G. 
Korespondent „Głosu Chłopskiego" 

Ludowe Zespoły Sporotwe 
wezmą udział w obchodzie 

„Dnia Pokoju•• 
W związku z obchodem święta 

MiędzynaTodowego Dnia Pokoju 
we wszystkich gminach na tere­
n :e naszego województwa odbędą 
się manifestacje oraz pochody z 
transparentami i wykresami obra 
zującymi zdobycze i oslągnięc·a 
w dziedzinie rolnictwa w danej 
gm.n.e. W przeddzień pochodu 
wyruszą do miast powiatowych 
sztafety Ludowych Zespołów 
Sportowych, które na ręce człon­
ków Powiatowych Komitetów 
Obchodu Swięta Pokoju, złożą 
meldunki o osiągnięciach gm·ny. 
Poza tym we wszystklch św:etli­
cach Związku Samopomocy Chłop 
skej odbędą się akadem· e i wie­
czomice z udziałem artystycznych 
Zespołów Ludowych, które wystą 
pią z bogatym programem. 

W związku z M:esiącem Przy­
jaźni Polsko - Radzieckiej we 
wszystkich pow:atach będą się od 
bywać eliminacje Ludowych Ze 
społów Artystycznych. Z 73 wal­
czących o palmę zwyc:ęstwa ze­
społów, 3 najlepsz~ wyjadą na 
ogólnokrajowy konkurs do War­
szawy. Zespoły wystąpią z progra 
mem pieśni, tańca i recytacji o 
tematyce radzieckiej. Ponadto we 

wszystkich gminach odbędą s:ę u­
roczyste akademie i wieczornice 
z udziałem artystycznych zespołów 
ludowych oraz zostaną zorganizo 
wane wystawy książki i prasy ra 
dzieckiej. Poza tym, aby pogłębić 
sojusz i przyjaźń ze Związkiem 
Radzieckim, przy każdej św:etli­
cy wiejskiej zorganizowane zosta­
nie koło Towarzystwa Przyjaźni 
Polsko - Radzieckiej. 

Chłopi 

proszą o 
z Dmosina .IADV~ Strzeżmy nasze owoce przed gniciem i zepsuciem 

Gmina Dmosin jest najbardziej 
odległą gminą w powiecie brze­
zińskim. Toteż komunikacja jest 
niedogodna. Brak linii autobuso­
wej utrudnia dostanie się do mia„ 
sta. 

Jedynym środkiem komunika.cji 
,na terenie gminy jest dorożka ob 
Tomaszowskiego, który za prze­
wóz pobiera nadmierne ceny I tak 
na przykła!l z Brzezin do Dm.1sma 

linię autobusową 
trzeba zapłacić mu 2.000 złotych, 
na co chłopów nie stać. Sąpzimy, 
że PKS winien zainteresować się 
bmosinami i uruchomić linię a.uto 
busową Brzeziny - Dmosin. 

Niezależnie od tego Zarząd 
Gminny i GR.N w Dmosinie powi­
nien zainteresować się ob. Toma­
szewskim i jego cennikiem. 

Stały czytelnik „Głosu 
jChłopskiego" z Dmosina. 

.................................................................................................... 
WARUNKI PRENUMERATY „GŁOSU CHŁOPSKIEGO 
Prenumerata pojedyńczego egz'?mplarza „Głosu Chłopskiego" 

wynosi: miesięcznie 100 złotych 
kwartalnie 300 złotych 
półrocznie 600 złotych 

Prenumeratę indywidualną należy zgłaszać w najbliższym 
Urzędzie Pocztowym lub u listonoszy wiejskich. 

Prenumerata zbiorowa począwszy od 10 egzemplarzy wzwyż 
wynosi miesięcznie 60 złotych za j~den egzemplarz. Zamówienia 
r.a prenumeratP; zbiorową należy kie:o~vac .Poa ~di-e.;; 

·- RSW .• .Prasa" ~ kolportaż : Łódz, ulica Piotrkowska 70. 

Owoce są koniecznym dodat- j drzew na choiroby potrzebna jest 
kiem do codziennych naszych po ochrona przed mfekcją grzybów 
traw. Przyczyną powodującą nie- czy bakterii. Nie wszystkie choro 
równomierne spożycie owoców by są spowodowane grzybami lub 
jest wielka rozbieżność cen od 20 bakteriami, mogą też być przy­
zł latem do 400 zł w okresie zimy czyny natury fizjologicznej. Wa­
i wiosny. Tak znaczna różnica w runki klimatyczne bieżącego roku 
cenie leży nie tylko w kosztach przyczyniły się do wysokiego plo 
przechowania, ale w stratach wy nu owoców. Przebieg pogody w 
wołanych warunkami nieodpowie okresie wzrostu owoców sprzyjał 
dniego przechowania i gniciem również i rozwojowi chorób 
owoców w przechowalniach. grzybkowych. Do najwaznieJ-

Stratom owoców na wadze mo- szych z nich należał mączniak ja­
żemy zapobiec przez budowę ra- błoniowy i parch jabłoniowy. Mą­
cjonalnie urządzonej przechowal- czn'ak jabłoniriwy porażający liś 
ni i przez rozbudowę przemysłu cie i młode pedy, widocznym jest 
przetwórczego owoców. w postaci białego. mączystego na 

Przechowalnie buduje się dla lotu, który roznoszony przez 
owoców zdrowych, które zdolne wiatr, spłukiwany przez deszcz 
są wytrzymać długotrwałe maga czy też przenoszony przez owady, 
zynówanie przy minimalnych rozszerza się coraz bardz'.ej w cią 
stratach, W interesie właścic:eli gu całego lata. Pod wpływem te­
sadów powinno być dążenie do go grzybka liście słabo Slę rozwi­
produkcji -0woców zdrowych, co jały, skręcały, przcdwcześni-e za­
osiąga się przez racjonalne prowa sychały i opadały. Walka z tą cho 
cizenie drzew i chronienie ich robą jest trudna i najwłaściwsze 
przed szkodnikami jak i choroba jest unikanie odmian podatnych 
mi. Oprócz naturalnej odnorności na tę chorobę, jak Bojken, Rene-

ta landsbeTska, Malinowe Ober­
landzkle, Jonathan i Reneta Ko­
ksa. Odpowiednie nawożenie po­
tasowe i wapienne czyni drzewa 
odporn'ejsze na mącznika. 

Parch jabłoniowy, zwany tru· 
poszem -:- występuje na liściach 
i owocach. Na górnej stronie liści 
widoczne są oliwkowo-zielone pla 
my, które rozszerzają się, opano­
wując większą część blaszki liś_cio 
wej. G:-zyb ten rozwija się n'e 
tylko na liśclach, ale i na owo­
cach, gdzie występują początkowo 
drobne, czarnozielone plamy, któ 
rych liczba pow:ększa się tak, że 
opanowuje znaczną powierzchnię 
owocu. W miejscach tych skórka 
owocu zamiera, pęka i powstają 
szczeliny, którymi mogą przen:­
kać inne rodzaje grzybków, , wy­
wołujące g:nic:e owoców. Walka 
z tą chorobą polega na utrzyma­
niu czystośc: w sadzie, na usuwa­
n·u opadłych liści, na których roz 
wijają s'.ę zarodniki grzyba. W o­
kres: e wiosennym prowadzenie 
oprysków ciecza bordoska. 

-

Do chorób n'szczących wyłącz­
nie owoce zalicza s:ę ·czarna zgni 
lizna owoców, brunatna zgniLzna 
ziarkowych i gorzka zgnilizna o­
woców. 

Czarna zgnilizna owoców :r-ozpo 
czyna się wystąpienem brunat­
nych, gnijąi::ych plam, miąższ zasy 
cha i czern'.eje, a powierzchnia 
owocu przyjmuje barwę matowo­
czarną. 

Bruąatna zgnilizna ziarnko-
wych wywołana przez grzyha po­
woduje powstawan•e brunatnych 
plam, głęboko sięgających w głąb 
miąższu, który staje się m ękki i 
gąbczasty. Na powierzchni plam 
tworzą się brodaweczki ułożone 
koncentrycznie, są to zarodnik: 
grzyba. Owoce porażone bardzo 
szybko gniją, proces ten trwa za 
ledwie kilka dni, toteż po złoże~ 
niu owoców w przechowalni nale 
ży w p:erwszych dniach dokład­
n.e przeglądać owoce i usuwać 
gnijące, gdyż choroba przenosi się 
na sas1ednie owoce. 

(!_ d. n. 
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DZISIAJ POBIEGNĄ SZTAFETY POKOJU Dzi!~Jk!.~z!~cv 
· ~ Na Placu Niepodległości składanie meldunków . w Helenow e 
Zł wń do gmin, z gmin do miut 

pol'fia.towyc11 i z powiatóiw biec 
dzisiaj bęć14 d~ Lodzi SZTAFETY 
POKOJU. 

nych J"tr. uereg imprez, w których I Gmin· llA miejsca zebrań .manifestacyj 
eportowcy we:zmą. rÓ\'i'n.ież aktywny u- nych, 
dzia!. W godzinad1 od H do 18 ze w MIASTACH WYDZIELONYOR ~ 

Sportowcy, llll&ni 1J&.WOdnicy i potZI} 
tkujf!CY .adepci aportu, wiejsl!a. mlo­

' d?:ież lmlowych zespołów sportowych, 
..-~_,_-'-...._._.'-"~ junacy Służby Polsce, młodzież harcer 

wsz.ystkich naszych m,ast powia.to~ I l'OWIATOWYOH 
1Tych wystarlują. ~ety piesu, nio· W miastach wydzielonych i powia-
!lęce do Lodzi meldunki Powiatowych to\vych srla.fety lokalne kół sporto­
Komit~tów Obrońców Pokoju, w go. wych zakładów pracy złużą. swe mel· 
dzina.ch iz:d 16-18 wy&tart.uj'ł eztafe dunki w ;amaeh uroczystych capatrzy 
ty pies-ze Ludowych Zespołów SporlCI ków, które odbędą. się dzieiaj wieezo­
wych niosą.ee meldunki do swoich I rem. 

Q 

Il 

••• ....;.„ 

B~wię.Z4'1lie naszego nowego logo· 1 w 1905 roku zyskała przydomek „C-..:~ 
rryfu daje aktualne hasło zwil}za.ne z wonej", 8. Inaczej warsztat tkacki. :wanc. o jak.ośó produkcji. Znajdziemy 9. Czę.stka. skłatlowfl. surowMw tek· 
je, wypełnia.ją.e ry.sunek logogryfu wy I stylnych, 10. Stolica. Polakiego Prze· 
:raza.mi, którY.ch znaczenie podane jest myslu Bawełn., 11. Towar drugiego ga-
i>:<>niżej. tunku, 12. Tka.ez 'Produknj'łCY braki, 

ZNACZENIE WY.RAZOW 13. Miasto w województwie k;elookim, 
1. Oddział produkcji, w którym po· 

watajo p:rzędza., 2. Nawinięta na. szpul 
kt n16, która. przeplata tktLn~ na 
kroonie, 3. Czołowa. tka.czka. :i: PZPB 
Nr 2 odmaczona Orderem Sztandaru 
Pracy, 4. Nawinięta na. wnlek przę· 
dza stanowią.ca podstawę tkaniny, 5. 
Najlepszy tka.ez z PZPB Nr 2 znany 
s „Trybuny Mlodych", 6. Miejscowoś6 
na śll!skut zna.na z produkGji tkanin 
bawełn!a.uych, 7. Dzielnica. wł6knia.rzy 
w M<>skwie, która. podczas rewolucji 

siedziba fabryk wł6kienniczyclt, H. 
Inaczej wytwórczość, 15. Surowiee„ gta 
nowiący pod~tawę naszego przemysłu 
włókienniczego, 16. Przewodniczący 
Znrzą,du Głównego Zwil}z.ku Zawodo­
wego Włókniarzy, 17. Mias-to na Blą.­
sku, słyną.ce z dobrych t.kanin wel· 
nianych, 18. Towar pierwszego gatun 
ku, 19. Republika ra.dziecka, w której 
znajduj!). się planta.cje bawelny, 20. 
Miasto wojewódzkie położone na pół· 
illOoo-wschodzie Polski, oArodek prze­
mysłu wełnianego, 21. Przyrz..'}d ni'e· 
z:będny do tkania towarów, 22. Osta.t 
ni odd:i:iał produkcji w :fabryce włó· 

I I kienniczej, 23. Błq.d · nsadniczy w to­
i warz.e powstały n.a; !ku.tek zaplą.tania · .._ji!i""!illl• , się nici., 24. Mia.sto na Dolnym ślą.· 

·"" ·- · sku, w którym znajduje slę Fabryk& 
P A:NSTWOWY TEATR Warsztatów Tkackich, 25. Wiceprze. 

Im. STEFANA JARACZA wodniczlłCY Centralnej Rady Zwią.z· 
ul. Jaracza 27 ków Zawodowych, a jednoczeAnie ae-

Dziś o godz. 19.15 dramat Juliusza 
Słowackiego pt. „Maria Stuart" w no 
wej inscenizacji Iwo Galla, z ilustra­
cją muzyczną Waldemar& Maciszew­
akiego. 

Z chwilą rozpoczi:cia przedstawie­
aia nikt nie bi:dzio na sal~ wpusz· 
czon7. 

P AltSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

11 Listopada 21 - tel. 150-36 
Codziennie o godz. 19.15 doskonała 

komedia M. Bałuckiego „Klub kawa· 
Jerów" z udziałem Ireny Grywińskiej 
Karola Adwentowicza i Adolfa Dym-
ezy. 

DziA przedstawienie zamlmięte 
passe-partout nieważne. 

· ·n1 • ~m.n --ADRIA (Stalina 1) 
.,świat się śmieje" 
godz J 6, 18, 20 
Film' doz.wolony dl& młodz. od la.t 10 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
Ali Baba i 40 rozbójników" Film w naturalnych kolorach 

godz. 17, 19, 21. 
Film dozwolony dl& młodE. od lat 'I 

BAJKA (Franciszkańska 31) 
,,Rzym miasto otwarte" 
godz. 18, 20 
film doz.wol. dla młodz. od lat 18 

GDYNIA - (Daszyńskiego 2) 
, Program aktualności krajowych l 
~agranicznych Nr 42" - Wyścig 
kolarski „Tour de Pologne" 
godz. 11, 12, 13, 16; 17, 18, 19; 20 
i 21. 

BEL (Lcgion6w 2-4) - dla młodz. 
„Klatka słowicza" 
godz. l ~. 18. 20 

MUZA (Pabianicka 173) 
„Ulica graniczna" 
godz. 18, 20 
film dozwol. dla młodz. od lat 12 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
„Potępieńcy" 

kretarg Międzynarodowego De<parta.­
mentu Włókienniczego śFZZ, 26. Za.­
kład pierwszej obróbki lnu. 1!7. Mia.· 
at.o w wojmvództw:ie łódzkim, w kt6· 
rym znajduje się najwięksr.s. w Polsce 
:fabryka. ntneznego jedwa,b'u, 28, 
Dz.lał ·n.a wykończalni, gdzie tka.ni1l& 
uz.yskuje wln~chvt barwę, 29. Przo· 
downie.a. pracy z PZPB Nr 1 odzna­
czona Orderem Sztandaru Pracy, SO. 
Sz.tnka towaru bez błędu. 

Ro-związa.nia na.leży nadsyla6 na ad· 
res „Głosu" - Lódt, Plotrlrnwska. 86. 
Na kopertach na.leży za.zna.czy6 „dla. 
działa rozrywek u:mysłowych - logo. 
gryf nr 5". 

Za prawidłowe Tozwi~a.nfe logogry· 
fu lłedakcja na.n& przeznaczyła. cennfl 
nagrody, Termin na.d11ył1.nia. rozwituń 
upływa z dniem lS pa.tdziernika br. · 

śWIT (Bałucki Rynek 2) 
„Za wami p6jdł inni" 
godz. 18, 20 
film dozwolony dla młodz. od lat 12 

TĘCZA (Piotrkow11ka 108) 
„Złoty róg'' 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 
film dozwol. dla młodz. od lat 7 

TATRY~ „Dnł i noc&" 
godz. 16, 18, 20 
Filnl dozwolO!lly dla mlodz. 'Od 111.t 1 

WISŁA (Daszyń11kiego 1) 
„Złoty róg" 
godz. 17, 19, 21 
film dozwolony dla młodz. od lat 7 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) 
„Potępieńcy" 

godz. 15.30, 18, 20.30 
film dozwolony dla młodz. od lat l 6 

WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 
„Pan Nowak" 
godz. 16, 18, 20 
film dozv;:olony dl11. młodz. od lat tł 

W. Ażaiew 

ska ~ Związku 'Mlod-zieży Polskiej, mi 
licjanci i żołnierze, uczniowie i 1>tuc?en 
ci, robotnicy z kół sportowyoh pnz.y za. 
kład.a.eh pra.cy, nwodn:cy klub6w i 
zrzesr.eń sportowych związków zawo­
d<nvych - kl'ri&t naS'Zej młodzieży 
nieś6 będzie „pałeczkę pokoju". 

traOCZYSTOśCI W ŁODZI 

W godtinaeh. 11-18 sprzed gm.a.chu 
ORZZ wyruszy dz.maj capstrz.yk tkłtL 

daj4cy aię ze &portowców Zwiq.:r.:k6w 
Zawodowych w liczbie około SOO osób, 
w godzinach r.d 18-10 przez miasto 
przebiegnie kilkandeie s'Zlta!&t Kół 

Sportowych łódzkich 'zakładów pracy, 
szkolnych, akademickich Milicji Oby­
watelskiej i woj!ka. 

Sztafety te biee b~dł " kieronku 
Placu Ni~odleglo6c.i, gdzie złożą :1we 
mrldurki. • 

SZTAFETY MOTOCYXLOWE 

Wraz ze sztafetami pieszymi prz,-br 
dą równiei n.a Plae Nfopodległo§ci 
sztafety'motoryklowe z. meldunkami po 
wia.towych Komitetów Obroiiców Po­
k-0ju. Sz.tnfety te spodziewane Ili} po· 
między godziną. 18 a 19. 

l1BOozysTO!CI WOJEWóDZĘIE 

Udział 11portowe6lV w uroczylA-O§ciach 
:r.wią.7Allycli z obchodem święta Poko 
ju nie ogranicz.a. się tylko do Łodzi. 
W wojewildztwie naszym przewidzia.-

~ 

Ila odbudowę Warszawy 

Na lotnisku warszawskim 

Repr ezentacja piłkarska Bułgarii 
na lotnisku w arszawskim 

Centrala Spółdzielni Praca. rozegra-
ła. towa.nyski mecz piłkarski „ ,Soli· Na. boiska. ŁKS Wlókniau tysil}CZ.-. Wrocłn.w, kt-Ory już od dl:uższego eza. . „ . . . ' ne rzesze miłośników piłki nożnej o- an z racji swego bliskieg() sąsiedztwa 
da.Tnokil} • :Vynik spotkania. 4.4. Do· trzymają bez.pła,tnie pierwszorzędne znbiegnl o to spotkanie, szykuje się 
eh6d w &Ulll1e 62.700 rl przeznaczono I widowisko w postaci meczu między. na całego do wyw11lczenia zaszczytne­
na odbudow~ Wt1.rszawy. mia.st-0wogo WROCLA W-LóDt. go wyniku, a. w eicho§ci serca ma.rzy 
.. ,,„.,„.111111.,„111 11100-.-•u••o•uu•-u••••••ou•u•„•-•- nawet o z-,vycię!twie. 

Bilety na mecz Bułgaria - Polska 
Zarzt}d Główny ZS Włókniarz r.nkupil bilety na międ~arodolfe 

zawody piłkarskie Bułgaria. - Polska, które odbędfł się w najbliższą. 
nied-zielę 2 tiaździernika. br, w Warszawie. 

Bilety SI} już do nabycia w siedzibie Zrzeszenia, L6df, ul Sien.• 
kiewicza 13, IV piętro, pokój 32. 

Możemy być pewni, że tym razem 
ujrzymy grę fair, szybkfł i ambitną. 
tak ze strony miłych gości, jak i ze 
strony naszyc.h reprezentantów. 
Rosnąca rzesui. zwolennik61T lekkiej 

atletyki będzie miała nielade. emocje 
w po,taci trójmeczu: ZKS Spójnia. -
ŁKS Wlóklilil.rz - ZKS Chemia.. 

Zapowiadana uprzednio drożyna .„„„„.„.„.„,„„ •• „„.„,„„_„„.„,.„_.„ .•. „,„ ____ ....... ZKS Lignoza ze Sląska n'o może przy 

Hącl• LOZP N by6 do Lodzi ze względu na udział jej 
- w imprezach (lwięta Pokoju na włas-

,,. # • • 

~ •''" 
Dzisiaj o godz. 16 na boisku w He­

lenowi e odbędzie się oczekiwany przez 
całą Lódi mecz piłkarski pomięclzy 
RSW ,,Prasa" a. Skarbowca.mi na od 
budowę Warszawy. 

Wczoraj przeprowadzili~roy wywiad 
ze ..ędzią. .Adolfem Dymszą. na. temat 
tego spntkn.oia. 

- Wygrają Skarbowcy - rzekł z 
poważni} miną.. - Jeszcze się t.aki nie 
zna.lazł, któryby wygrał z Urzędem 
Skarbowym, 

Ano zobacizymy, jak to tom dzil!iaj 
będzie. 

D :i - - ~ Zilsea1 m ,„cz 
Kolejarz (Poznań) -

LKS Wtókniarz 
Dzi!i.a.j o godzinie 10 w nowoprze· 

bndownnej hali Wimy odbędzie się 
mecz pięściarski o mistrzostwo n ligi 
pmiędzy Kolcja.rnem (Po21nd) a LKS 
Włókniarzem. 

Spotkau'e to poprzedzone zol!tanie 
o godz. 17 prz.edmeezem ŁKS Włók· 
niarz; II - DKS (Aleksandrów). 
Aby unikną~ niepotrzebnego tłoku ko 

munikujemy, że: przez wejście B i C 
wpusuzana będzie publiczność posia.· 
dają.ca bilety w C0'Ilie 800 złotych, 
przez wejścia A i B w cenie 200 zł., 
\Jrzez Z w cenie 100 zł i przez W w 
CC'nie 50 zł. 

Posiadacze biletów bezpłatnyeh i 
członkowskich wpuszcza.ni będą na. 
halę od st.ro ny boiska. 

Hala. otwarta będzie dla publiczno!­
ci od godziny 16. 

Jedz!emy do Warszawy 
W dniu jutneJszym wybiera się do 

Warszawy na mecz Polsl>a. - Bułga­
ria wycieczka. z fabryk łódzkich, zor 
ganizowana przez „Orbis". 

Amatorzy piłki nożnej wyjadą. z Lo 
dzi z dworca Fabrycznego <> godz. 8.02 
- wyja7a t Warna.wy nast:H>i o go· 
dzinie 21.~0, przyjazd do Łodzi 2 l.00 
na. dw-0rzec :E'abryczny, 

Koszty wycieczki wrnz t: biletem 
'.st{lpu na mecz wynio;;ą. 'i4.0 zł. 

.~adio ob d d • k nym. terenie. . · SG a· sę ZIOWS a w imienia. łódzkich eportowe6w do 
kln.r:icje o przyłą,czeniu eif} sportow· 15.30 Słuchowisko dla dzieci. 16.00 

niedzielnych Spotkań ców do walki o Pokój złoży „opuluny „Braterskie ognisko" - m<>ntaż z :F'e 
· Boi11ko Boraty, Boruta Il - Kole- Boisko LKS Włóknia.na, LKS Wl6· n nas, wielokrotny reprezentant Polski stivalu w Budapeszcie, 16.15 Muzyka, 

jar-z II (WetMr}. k.nian II _Włókniarz II Zgierz (:Mel Włodarczyk. 16.20 (Ł) „Rozmowa o w~zasacli aka 
B ' '- Z . k Z ·„ ko · Il Wieezor1>m, od godz. 17, w duzeJ" demiekich", 16.30 Przemówienie Mini 01:1 .... 0 m11r. ·owca, w1.rz w1ec a) · 

0 
Sk ki 

7 00 - Kolejarz (kol) n (Kolasiński). n • sali. gier YMC.A.. odbęd:i:ie się a.trakcyj stra światy rze!:zews · ego, . 1 . 
OCCOOO'~ Piotrków, Con~rdi& II .-· Spójnia · ne spr.tkanie w piłce ręcznej pomiędzy I Dziennik popołudniowy, 17.15 Rezer 

Il (oba. Piotrków). Z.KS Wlólm1z~ - ZKS Chemia. w wa, 18.15 „Wioczór Mickiewiczowski" I Poranek Symfoniczny tyclilin, Emjeden n - Zwipkowiee siatoo żeńskiej, I i xv l'a.:dstw1>'WYI11i 18.40 Popularne utwory fortepianowe 

F
•lh •• Tom. II (obs. Ku!.1t0). Liceami w koszyk6wee mę:;kiej oraz w wyk. B. Muszyńskiej, 19.00 n DZ1en W I armonll ZKS SpójI1i4 1 nowym ligowym zespo ntk popołudniowy, 19.15 Konce;-t roz· 

Wazystkie mecze o godz. U. łem ŁKS Wl6kD1ar% w kOszykOvree rywk1lwy, 20.00 „Opowie~ o Chopi· 
Pienvuy w tym sezoni\j pónnek Boisk<> Boraty godz. 15.30, Boruta- męskiej. I ta impreza. będzie bezpłat- nie" A. Czartkowskiego (42), 20 20 

aymfoniezny, który o0dbędzie eię w nie Kolejarz (Szumlak). · na.. Koncert Kra.kow!kiej Orkiestry P.R„ 
dziel(!, 2 paździemika. rb., godz. 12.00, Boisko Zwią-zkowea, Związkowiec - W czasie imprezy.krótk:e przemówie 21.00 Dz1.eDll1lc wieczorny, 21.40 „Te-

Kole3·n.rz (kol.) (Woźniakoweki). nie o roli f!POrtu w walce o p1>kój wy l atr Eterek" - audy~ja 11atyryema, Państwowa Filharmonia. w Lodzi, po· k t t p l ""OO (Ł) p d 1·- c M-•1·' k. Boisko 1,KS Włókniar11, ŁKS Włók. g)oszą: wielo rotny rC1_lrezen an o · J~. oga. an~ z. ""' ms ie· 
liwięca. całkowicie m11z.yce polskiej niarz. _ Wlóknia.Iz Zgierz (Grabow· ski w lrnszykówee zawodnik ZKS Spój go pt. ,,Iwan Pawłow - ojciec fizjo· 
(~oniruz~o,, t_e-le~ski, ~rłowicz, N'~· ski). nia - Pawlak i niemniej popularny logii", 22.10 (l..) Chwila muzyki, 22.13 
wiadomski i Jnm.). Sohstkł będzc e I Piotrków Conoordia _ SpóJ'nia. (Kaź od wymionionego - S:i:or. (L) Omów. \)rogramu lok. na. jutro, 

wińska. • A więc spotkamy się tłum.nie na bez 22.15 Muzyka taneczna, 23.00 Ostatnie 
ZO!ta śU - sopra.n. DyryguJe: mierczak). . płatnych im1Jreza.ch zorganizowanych wl.a.dom1lści, 23.10 Reportaż z Między· 
Romaai Mackiewicz. Ceny miej~c :z:nl tychlin, Emjed~ - Zwiflzkow1ee w ramt!Ch święta PGkoju, dajęc tym naro<lowego Konkursu Choplru:iwskie· 
żone. Kasa FiJha.rmonii czynna w go- (Kasperek). I wyraz swej solidaroo~ci z calym naro go, 23.50 Program na. jutro, 24.00 (L) 
dz.inach 10-13. Wsiystkie meeze o godz. 15.30. d~m. Koncert zyezeń, 0.15 (L) Zakończenie 

274 nię, i tutaj na wyspie, śniło ci się, A1eksy, wciąż to sa­
rno bliskie i kochane, coś, co czyniło ciebie tak dziecin­
nie szczęśliwym: że po"-Tóciłeś do M05kwy! Idziet>z 
wi:dłuż znanych ci ulic, zdaleka widzisz ten stromy za­
ułek, muzeum tweg<> dzie<:iństwa, noszący obecnie du-

- Ot, wreszcie i powróciliście - powiedziała z nie-
ukxywaną radością i lekko zeszła na dół. 

Aleksy zawołał: 
- To jakaś omyłka? Proszę zaczekać! 

godz. 16, 18.30, 21 
film dozwolony dla młodz. od lat 16 _ Twarz jego, skażona bólem, zdumiała Kal'lpowa. 

PRZEDWIOśNIE (żeromsk. 74•76) Odszedł i ·zostawił Aleksego w samotności. 

Daleko od Moskwy 
. mną nazwę znakomitego konstruktora. Wreszcie zbli­
żasz się do skrzyżowania ulic, skręcasz - i przed tobą 
drogi, ojczysty dom. Przyśpi eszasz kroku a na spotkanie 
biegną twoi najbliżsi: stary, ale jeszcze zwawy ojciec, 
·niziumta matka, wysoki brat, który podniósł na przy­
witanie obie ręce. A na przedzie biegnie ona - naj­
bardziej niecierpliwa„. Sen ten zwykle się przerywał: 
serce zbyt szczęśliwe, zaczynało mocniej uderzać, tak, 
że budziłeś się„ .• 

Ona jednak odwróciła się i uśmiechnęła, a twarz 
Jej jeszcze wypiękniała. 

- Nie, nie omyliłam się. Nie mogłam się omylić. Czy 
mnie nie pamiętacie, Alosza?, „Bokserzy" Rzeczułka Oktanka płynęła wartkim wąskim, czy-godz. 16, 18, 20. 

Film dozwolony dla młodz. od lat 7 stym potokiem przez jaśniejący brzozowy z:agajnik. 
ROBOTNIK (Kilińskiego 178) Wkrótce brzózki zniknęły wśród modrzewi, które zwar-

• ,Dni zdrady" tym.i szeregami zbliżały się prawie 'do wody. Pod nimi 
god:i:. 16.30, 18,30, 20.ao bujnie rozrosły się krzaki. Ja~iś zwierz uciekał łamiąc 
Film dozwolony dla młodz. od lat 14 . gałęzie. Bez końca świergotały pta~; Fruwająca wie-

IW~A. ~Rz~f'g8~~ 84> i wiórka, jak na skrzydłach przeleciała nad głową in-
" da 18m~O ci żyniera z brzegu na brzeg, a zwykła wiewiórka z zazdro-
fi~;· doz~olony dla młodz. od lat 16 ścią zaskrzeczała za nią. Gęgając uniosły się nad WQdą 

REKORD (Rzgowska 2) gąskl 
„Trzeci sztuJ.:JU" Aleksy nie widząc niczego, posuwał się naprzód, 
dla m~odzieży ~o?~~ 16.SO odruchowo, rozchylając krzaki. W ()ddali, z dubeltówką 
„Trag1czn~ poscig na ramieniu włóczył się Karpow. Widział pomiędzy 
godz. 18 ~o k · t ·k d · d 'k' k t I film do;wolo'ny dla młodz. od lat 18 krz~ ami w~a y ~ys 1 kuzegbol z1 ł1egko f a.. . ówltn 

STYLOWY (Kilińskiego 123) Ł':k1cz .ch\~y~1ł bron,. a e ot ysną o rąg ym1, z y-
Samotny żagiel" nu ślepiami 1 skrył Slę. 

dla młodzieży godz. 16 
• .liaryłeczka" - godz .18, 20 

Ltilm _dozw~lou dla młodz .od lat 18 

••• 

- Przedeż mówiliśmy, ZL'la.„ nas nic nie rozłączy. 
A teraz pozostałem sam, - szeptał Aleklsy. 

Jak wiele zawierało w sobie krótkie życie z Zinąl 
Teraz, kiedy jej już nie było, w.spominał wszystko 
z nadzwyczajną wyrazistością Widział ją pr.Z'ed sobą, 
dotykał jej rękoma, słyszał wyraźnie jej głos. 

Pewnego wieczora po powrocie z południowej budo­
wy, Aleksy poszedł do przyjaciela, który mieszkał na 
tej samej ulicy. Wchodząc na schody spotkał jakąś dzie­
wczynę. Przystanęła ze zdumieniem i uważnie, z jakąś 
niecierpliwością wpatrywała się w jego twarz. Aleksy 
1.dziwiony przystanął. Jej ja.sno niebieskie oczy ni~ o.d-

__ 1ywały się od niego. 

- Po raz pierwszy was widzę. 
- A ja znam was już od dawna. Bardzo dobrze 

znam, - p<>wiedziała z przekoqaniem i odeszła . 
• Zamyś!cny. Aler.sy, przywńtał się. z przyjacieJern, 

z Jego mlodą zoną (póki KOV\-"SZOW był na budowie w 
Moskwie zaszły różne zmiany) i od razu zapytał o spot­
kaną na schodach dziewczynę. 

- ~o. jest_ Z~n~. W dziecińs~e szarpałeś ją za war­
koczyki i drazrułes - przypominał przyja-ciel - Mie­
-szkala przedtem w naszym dornu, a obecnie przychodzi 
tu często do koleżanek. Jeśli chcesz zapoznam cię z nią 
na nowo. - „Jesteśmy osieroceni, Aloszeńka Nie masz 
więcej żony, a ja ukochanej córki", - zno'.wu słyszał 
g.łos Greczk~n~. Uciek.ając od tego głosu, Aleksy rzucił 
s1.ę w gęstwm1e. Pędził przed siebie. Ostre gałęzie cze- · 
piały się jego ramion i rąk. 

- Nie wierzę w to, nie wierzę! ....., krzyknął i głos 
jet?o dźwiecznie rozlw sia w lesia. 
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